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GAZETA
Wyck*A»l codiianuta » getaLiia l-gl*i f* w.'*-mit i wyj%tkiejł ai«A.i*l i da

Numtr pojedyńcay toiitmja w aUjie* l is* prowiaeyl 60 f j
l i a n  Bedakeyi i Admialszraeyi i i .  Podwale 8. — Skipedyeya mlejieowa

t iejecowa »i. Osarnieekiego 12. Pojłdyao/e aumera do aabyois w Ekipadyoyi, al.
aieekiago lii, w Reklamie Prało we j, Ckorąitnyiu 7, w iraiikaok 1 biirwk 

ft*i maików, — Liaty *.*1*4/ framkowad. '
KekJamaeya otwarta wolae od opłaty. Roato P. L. 0. Nr. 141,49$,
Taltfoa Kadakeyi Nr, 191 — Tolafoa Admialctraoyi 79, 

P R H N U M B R A T A l
wiesięaima;. Iwierfirooial. półroetaie

w* Lwowie bei dostawy  .........................................10 Mk 30 Mk 60 Mk
a dostawą....................................................11 Mk 36 Mk 71 Mk

* praeoyłką pocztową w Polsoe . . . . . .  12 Mk 36 Mk 71 Mk
„ „ w iaayeh państwach . . 14 Mk 41 Mk 84 ML

0**y  o d t e s s e ń  (aaeasów): W iem  aeapar. 7 łamowy lab Jege ssiejsee M '}

taboiaryoaay t liczbowy 1 Mk 10 f. » Pr»lw* fgimwzift p; 30 f„ od wyme.' 
tlaslym dr>iia» podwijała.

Nadesłaaa i aakralogia pa 1 Mk 301., p« kroaioa i ęmaaita; •, 4 Mk, sa wiwsa 
4 łamowy łab jago taitjsee miary aoapar.

Ogfasieaia w Dsiaaaika arspdawym po 1 Mk, Mbalkrye&aa 1 ilrsbewe pal Mą 
50 faa, sa wi&,.» aoapar. 4 ławowy lab jego miajsee

Wasystkia agłosseaia pnyjmaje Admiaistracya „Sasaty Lwowskiej”, Lwrw, 
PedwsJa 1. w godsjjoaeh od 8—1 i ad 4—6 i Reklama Praaowa Ohoralesywa 7,

*Pr#evvdalk raakaw> ł  literacki*, dedatek aloelpony "trsymają tytko jałe. 
1 pitiooaa ahoacaei „Racoty Lwowskiej* i .  połowf roeaaej prejeamarety tj, 60 Jf. (U  Mk.l 

»PrseWeaalk* tsebae praaamerowaay koeataja 110 K. (84 Mk.)
Listy i prsasyłki rękopisów ualeiy prsesyłać de Raoakcyi vPrsow*dalka‘ t od 

adresem: w ir. al, Wałowa Nr. 31, 1. piętro (sad matasiasm).

O !ZĘSG URZĘDOWA

Prezes sądu apelacyjnego we Lwowie 
zam aro fa ł kandydatów adwokatury Miclał* 
Kochańskiego i Leona De/sikę, aplikantami 
w okręgu eądu apelacyjnego.

Beekryptem z dnia 5 maja 1920 Nr. 
11685/1980/1, przyznało Mi&istsrBtwo poczt
i telegrafów w Warszawie pobory VII. klasy 
rangi 1 stopnia następującym starszym kon­
trolerom: Wojciechowi Banderowi w Stryju, 
Gaatawowi Sr&towi w J-rosł&wiu, Barudowi 
Schifcfsrmannowś we Lwowie, Pinkaiowi 
Mansbergowi w;? Lwcw.t, Jakóbowi Bar da­
chowi we Lwowie, Piotrowi Berestowi we 
Lwawio, Wolfowi E>fo»beinowi w Rzeszowie, 
Jósefowi Mayeringowi we Lwowie, Abraha­
mowi Charraanowi we Lwowie, Pe sschowi 
Horow t*ewi we Lwowie. Ignacemu Kochowi 
we Lwowie, Karolowi Milliemu w Jarosła­
wiu, Leopoldowi Pablowi we Lwowie, Leo 
łowi Chomickiemu w Żółkwi, Wilhelmowi 
Brtickserowi w Łańcucie, Jóufow i Stasmie 
w Stanisławowie, Henrykowi FUchowi we 
Lwowie, ztrząd*y p;eiiowemu R onaldow i 
Zarzyckiemu we Lwowie, kontrolerowi po- 
catowemu Piotrowi Kurmanowiczowi we 
Lwowie, mianowanemu tym samym reskryp­
tem starszym kontrebrem pocztowym w VIII. 
kl. raagi; starsrym rficyałom pon t wym I 
kl, Jakóbowi Schmidtowi we Lwowie, Edwar­
dowi Brudniakowi we Lwowię, Marcelemu 
Romanowskiemu w Przemyślu, Lionsrdcwi 
Bujno we Lwowie, Maiysnowi Zdrękiewiero- 
wi w Jarosławiu, Mikołajowi Kordubie we 
Lyowie, Aatoiremu E ta  towi w Krośnie 
Franciszkowi Haschee we Lwowie, Józefowi

Bymarowiczowi ws Lwowie, Karolowi Bi- 
scbffowi w Stryju, Drwidowi WeinstYtowi 
we Lwowie, Alfonsowi Ptaszkowi we Lwo­
wie, JoliUsiowi G]58ggalowi we Lwcwie, 
Prancisikowi Swifehowi w B*ss*owie, Jeno­
wi Giwl kowskiemu we Lwowie, Władysła­
wowi WyHocisó^kiemu we Lwowie, Jósefowi 
Gawlikowskiemu *e Lwowie, Anńrse owi 
Kowalskiemu we Lwowie, Terbowi Jakie 
łowi we Lwowie, Zenonowi Weingartenowi 
we Lwowie, Aronowi GoidbDttowi we Lwo­
wie, Antoniemu Werstblerowi we Lwowie, 
Janowi Tn siowi w Bieisowie, Michałowi 
Georgero^i we Lwowie, Franciaikowi Kau- 
ckiemu we Lwowie, Marymowi Krąpcowi 
w Tarnopolu, Jósefowi Gródeckiemu w B»e- 
Bfowie Józefowi Wiszkórykoei we Lwowie, 
Zachary^stowi P^dasaowi we Lwowie, Szy­
monowi Kn^czakiewiciowi we Lwowie Stu 
Urnowi Strc-mwfcscrowi w Brada-h, Emilowi 
Schayerowi w Stanisławowie, Władysławowi 
Młlikie^iezawi we Lwowie, Stanisławowi 
Spyszrwi we Lwowie, Grzegorzowi Birączo- 
wi we Lwowie Mayerowi Freiheiterr w i we 
Lwcwie Noibsrtowi Stebniikiimu we Lwo­
wie, Kcziasierzowi Schmidtowi we Lwowie, 
Wojciechowi Tfześnieńskiewu we Lwowie, 
Artnrowi Ezglowi we Lwowie, Stanisławuwi 
Gredse we Lwowie, oraz zamianowało atar- 
szy«h ofieyałów pocztowych 2 kl, M.chała 
Domissewskiego »*e Lwowie, FranciszLn 
S^rmę we Lwowie Czesława JacbimowJtkii- 
go w Bozwad,»wie, Mtrcina Marka w Przc- 
jsyslo, Leona Bosafcaudltra w Przemyślu, 
Al ksandra Migoń^ki^go w Samborze, Karola 
Hassę w Stanisławowie, Jakó^a Bachuiow- 
akiego w Jaśle, SUtn&łiwa S&kowsl iego we 
Lwowie, Juliana Haluzę we Lwowie, Kasi 
mierzą Pł cheiń^kiego we Lwowie, Włodai- 
mierza Zdanowicza w Krośnie, W Joiyshea 
Kłos.wskif go w Kołomyi, Jótefa Orłowskie­
go we Lwowie, Teofila Barana we Lwowie,

Włodzimierza Czajkę we Lwowie, Józefa 
U«yń?kiego we Lwowie, Józefa Schindlara 
we Lwowie, Gustaw# Cordier de Leyenhsupt 
we Lwowie, Jzaa Cyrkowiczt w Gorlicach, 
Bronisława Smarzettskiego we Lwowie, 
Józefa Leiteznera we Lwowie, Stanisława 
Niesiołowskiego we Lwowie, Janóbs Jufl-gc 
we Lwowie, Ja*a Czesława Tackiego we 
Lwowie, starszymi ofieyałami I. klaoy w VIII, 
klasie rang’ I  ctopais urzędników państwo­
wych wedls porządki au»tryicz;Dgo.

^w Swirzu i Józefa Zdtiósk:ego z Dory w Ko­
marówce. __________

Prezydent małopolskiej dyrekcyi poczt
1 telegrzfów we Lwow;e zamianował ’ fieyan- 
la pocztowego Dawida Gimpla we Lwowie
2 asystentem pocztowym w X II  kl. rangi.

Prezydent dyrekeyi prczt i telegrafów 
we Lwowie przeniósł naczelników urzędu 
pocztowego st. cficyałów pocztowych Edwar­
da Kornera z Łomnej do Rude';, Henryka 
Tureckiego z Felsityna do Podkauiieaia koło 
Brodów, Felieyę Korabiewaką z Biłki szla­
checkiej do Zadwórza oraz oficjałów poc.to- 
wyeh: Adolfa Nagawieokiego z Wuli tarczy- 
ckiej do Czarnej koło, Pilzna, Wincentego 
Ciekłego z N&waryi do Cieszanów Franci­
szka Jankowskiego z Narola do Zborowa, 
Józefa Łęczyńskiego z Tuchołki do Starej 
soh, todziei zamianował na zelnik^mi urzędu 
pocztowego: oficjałów pocztowych: Edwarda 
Lzzarowióza z Ostrowa w Jeziornej. Zjgmun a 
Gołąba z Pias^czuej w Chyrowie, Józefa 
Zintzt. z Mielnicy w Załoźcaeh, Michała Ma- 
larekie^o z Trembowli w Januwie kołu Trem­
bowli, Bronisława Krzyia w Baziole i asy- 
stetiów pocztowych: M;eczyeł#wa Witkow­
skiego z Wróblika silacheekiego w Pro nowej, 
Aleksandra Gerjera ze Lwowa w Uściu bi- 
skupiew, St-,nieława Wagnera z Bohatyna 
w Uściu Zif łonem, Wjktoryę Orawetz z Ża­
rn wstyaowa w Lubieniu wielkim, Kazimie­
r a  Danenfelda ze Lwowa w Lesz&iowie, 
Józefa Szyfowskiego z Chorostkowa w Uła- 
szkowcacb, Albma Webera z Sołotwiny w 
Turynce, Władysława Macnaja z Przemyśla

Prezydent dyrekeyi poczt i telegrafów 
we L-i'ow;e ramia)owal praktykantkę poczto­
wą E zbże-tę Stecó :nę we Lwowie 1 asysten­
tem pocztowym w XI, kl. raagi z wainoś”ią 
od 1 stycznia 1920.

Prezydent dyrekeyi poczt i telegrafów 
Lw.wie ram^auo^ał e t pedyentkę ł HL 

bowa Olgę Slanuk, a?yst n tŁu. pocztowym 
XI. kl. raagi grupy D

Obwieszczenie
P resjdynm  N am iestnietw a we Lwnwle 

z dnie 25 m aja 1920 L. 10.878/pr. 
Zarządzam przeniesieniesi#dziby Inspekcji 

leśne' w Kosowie, obejmującej powiaty poli­
tyczne: Horodeaka, Kołoniy a Kosów, Pecze- 
niiyn i Snia.yn, z Kosowa do Kołomyi.

G enialny Del»gat Bządu: 
GhłecH w. r.

T  w ,

<*ARi*łk»iy

««»m aw *W ł*» ł2 t£ b *  W H tm lm ę *
Z dnia 29 maja b. r.

Na froncie ea »'łłudaie od Dćwiny 
lokalne p wnd<enie oddziałów b. lszewickich, 

■ w o' s im a  bigi <n dsiśnieńsk ch zc szały an i

Mieczysław  sm o larski. 18)

W A H N E liC Z Y Ł
SPY TEK  Z M ELSZTYNA.

(Ciąg dalszy).
Odchodził teraz jui, gdy wuj arcybiskup 

rzucił sa n im :
— Weźie ten złotogłów, który upu- 

hzetony przez cię w proebu sie k*la ! Jeśl ć 
skrucha nie przeminie, odwiedi mię w gnie 
łnieńskirj stolicy.

Dzieriek nie koateat z s’tbie, wyrzedł 
ba Bynek, alezsnira jeszcze wsiadł n» konia, 
spotkał pana S fiętopełka z Zawady,

— Kędytodrrgz, Wasza Miłjśó? Jako 
widzę dążycie od książąt msz* eieck eh ! Quid 
novi na dworze Ziemowita?

Wziął go Dzierżak na bok.
— Uradzałem kędy były saj^ądrzejsze 

głowy w Królestwie... Trzeba będzie Władka 
koronować. Nie chcę j«no, bych no tłych 
jęsyłach chadzał, item Spytka odstąpił. Dla 
dobra Królestwa czynię to, nie dla bogactw 
i zaszczytów. Wiem, ii  wytzkie jesteście ** 
J?gi-lloaemi. Moglibyśeie ml pr-yjrciel^ką 
wyrękę ucsyn:ć.

-— Jakie to?
— Potna mi będzie wkrótce zniknąć 

na kilka dni, tak, ab j nawet krewniak mój, 
Marcin z Wroćmirowie, a którego mieszkam,

nic ni« wiedfiał, Dtciei mi utokę u siebie ?
Pzfi Świętopełk pok*ayił aię by raoi- 

nemu dziedzicowi wyg dzić.
Zostzł DUertek znowu sam i chciał 

j ii dje’ h* ć edy n a m  otwrrzyło się okuo 
u wykuszu i wyjrtała ku niemu dzietka 
jasnowłosa:

— Dzieriekl
— Ofs* 1
— Nie zsmierza.ie nawiedzić mnie?
— Po co będę was nawiedzać, gdy za 

Wacka za -oąi wyrhedzicie?
— Nie mówię, byście przychodzili ślub 

ze mną brać, jeno na rocie ręcznej mnzy 
kowsć.

— Nie chcę się już u was z moim 
olryjkitm spotkać.

— Wejdiciei od pr&tcinej ulicy!
Okno zzwarło się. a i szybki w ołowiu

zajęknęły.
Krtykoął Dsieriik n» gbrmk*:
— Wracaj doiua i powiedz, ii  n e wrócę 

ai wieczorem,
Poc-:em, diwigając ciągle swój złoto­

głów, wszedł w odrzwia ostn łnkowe od 
strony ulicy Wiślnej.

VII.
Straszę i Abraham ze Zbąszyna stanęli 

w zaieilzie ■» Klepana w pobliiu kościoła 
świętego Floryara, a i  tego misjsca nie 
byliby dostali, gdyby wprzód nie zamówili 
gospody,

Obaj imiennicy z BMaczewa i z Ko- z nosił? Kt ?u»tóp jej leiąo śpiewtł romanso 
śo elaik nosili niemal na rękacb pana sędziego |  skowronkowym s óewem? Hincra Działo >zal 
pozntiiskieKO, ten s się nie bardzo rzd był . Kto ztców zasię wygnsny z dworu przez
z ich spotkania. Strasz z Białaczewa nie 
jioaiadił miru wśród rycersWa, co więcej 
n-dto gtośuo i zelżywie na Sonkę i królewica 
wszem wobec wykrzykiwał. Pamiętali ladzie, 
ii niedawmej jak osńm lat temu on to 
pierwszy nncił rskariesie na królowę i 
zniesław"ł ją w oczach męia i narodu, Wy­
sunęli go wówczas nieprzyjacUle pięknej 
Rnsinkl i to aieprtyjeciel# bafdzo moiu*, 
gdyi domyśl no ^ię wś.óa nich sm ego 
Witolda, Królów*j zagroziło wygaśnie, a 
piękny i rycerski Hincza z Bogowa dostał 
g«ę ped giraż do wieży z rozkazu Jagieł/y, 
Ocalił cz ść młodej pani, świadom całego 
tycia dworu, Zbyszko z Oleśnicy, a Strzsz, 
po uzysktniu piętna potwarzy, nie rychła 
wydcst&ł się s cięikiegj i wPg^taeg.) wię 
zienia. Stratił eławę l  zdrowie, ale zem tę 
postanowił, J ko i* teraz srrn nie mógł 
wejść między posły na wawelskie pokoje, 
więc w mściwem dziele pomagał mu czuły 
na bańbę całfg) rodu, jego brat stryjeczny.

— Widsieliśaiet — wytrzykśwai Strasz 
z Kościelaik. — Wyprzysięgła się Bonka 
kiedyś cudz łostwz przed Biskupem i panami 
radą. Pcłoiyła wyczekane paluizki swoje na 
krzyżu i ze łtu n i wyki nała się, jako nie­
winnie jest 8j»otwarz?ua Kto zasię t^w arij- 
stył jej we wszystkich uciechach pod nie- 
obecn-ść Jagiełły? Kto druibą jej był pod­
czas pląsów prxez całe wieczory, a jej chu­
steczkę ubalszmowaną aa zbroi wszemwobec

Jagiełłę, zaraz po iego śmierci w Kr-kowie 
się pojaw ł?  Kto bywa goś iem u b;skapa, 
by wrócić wnet na Wawelskie pokoje? 
Hincza! Bód cały cierpi, ie s:ryjeczny mój 
prawdę powiedział, odepchnęli gc jak psa, a 
oto zno wu srom panr «ać będzie na Waweln,

Nie podobała się ta mowa nadto głośna 
klejnctnam, w iibie goapodniej obecnym, 
Pocęl? zaraz mieczami zgrzytać i groźnie na 
Straszą pfglądac.

— Pies jest, kto znieważa królowę 1
Strasie t >i poczęli pienić się, ale po­

wściągnął ich wszechwładny pa* ze Zbą­
szyna: dawszy znak, wywiódł ieh sa próg 
zajazdu,

— Zali chcecie zgub’ć -assą sprawę? 
G&dajcie. ile chcecie »a biskupa, na wiel- 
mota, s ęgnie może po mi®** iedea i drugi, 
wara w»m jednak od królowej! Cała szlachta 
bić się będzie sn cześć Królestwa i sławę 
młcdstego dziedzica, który może kiedyś wła­
dać nam będzie. Słystałem, jako Spytek joi 
przyjechał, więc miast wadzić aię tutaj, 
sp’eszmy do a  ego po nowiny.

Worcz lt przez mgn:enie cna obaj 
8traszę, ale przeeiei 

i przecierpieć 
Pociągnęli z

Dobrze
słodkiej
kowa.

dali się przekonać.
trochę dl* zemsty 

przedmieście do Ern-

(Ciąg dalszy nastąpi)



c^twione zdecydowanymi kentratakimi na­
szych wojsk

Między jexiorrm Karoca a górni, Be­
rezyną o d d z ił/ nasię przełamując silny opór 
nieprzyjaciela, poBuni/y się wszędzie naprzód.

Między Borysowem a Bobrajskiem, na 
tyłach ntszego frontu oczyszcza się w dal* 
fiiym ciągu okolice s rezproszonych oddsis- 
łów tzrw onej armii.

h a  froncie ukraińskim nieprzyjaciel 
rozw.ja spotęgowaną dxiał»Uość. Na niektó­
rych punktach frontu wojska nasze nawią 
zały ciucie s oddziałami bolszewickiej kon­
nej armii Budionnego. W okolicy Z'eli*ki 
i koło O: rygi iMirówki doszło de zaciętych 
waik z oddziałami nieprzyjacielskiej piecho­
ty, Konnica nasta 7, brawurowych sisrłach 
rozproszyła atakujące bolszewickie kolumny.

Z dnia 30 maja b, r.
Na północnym froncie Fiepnyjseial 

odnowił ha kilku punktach silne steki, uda­
remnione jednak wszędzie z wieikiemi dla 
niego stratami. Szczególnie zacięte walki 
wywiązały się na przyczółku trustowym 
Rzeczycy. Zaatakowana dwukrotnie przez 
znaczne aiły bolszewickie, podchodzące w 
kilku falseh, nisza załoga przy skutecznym 
współudziale pociągów pm teiuyrh , artyle/yi 
i lotników, n ie t/uo  odiauciłj napór nieprzy­
jaciela, let* r.ojska nasze samorzutnie prze­
szły do pościgu, zadając uciekającym oddzia­
łom bardzo ciężkie straty, biorąc kilkudzie­
sięciu jeńców i kilka karabinów maszyno­
wych, W boju tym zginął bohaterską śmier­
cią podpor. R&kowafci,

W rejonie Borjsowa nasz samolot ze 
strzelił w powietrznej walce aparat nieprzy­
jaciela.

Między Di dną a górną Berezyną woj­
ska nasze na kilku od inkach posuwają s ę 
zwyeiętko naprzód,

Na fro&e.e ukraińskim bolszewicy roz­
szerzają swoją zaczepną działalność w rejo­
nie Bztonkowic i Pohr bisictR, dalej w opar­
ciu o Dniepr większe kolumny nieprzyjaciela 
przesyły do ataku, Fomyśme r a k i  trwają. 
Nasz lotnik usik dził k l i  s tv y i kolejowej 
Papielacby penceray p.ciąg boiszcwicki. 
Jestto trzeci pociąg pancerny, cnistczony na 
tej linii w ostatnich dwóch iau cn .
Pierwszy zastępca szefa sztabu ge*m i*eg« : 

Łulińaki, psteocr&ik,

Sejm wainy.
Sobotnie 151 posiedzenia Sejmu rozpo­

częło się o godzinie 10.30.
Po odczytaniu .nterpeUcyi Związku lu- 

dowo n»r*ao*tgo o nadużyciach Zsadarme- 
ryi poiowej n* Pomorzu i odesłaniu do ko­
m isji wojskowej bez dyi ku >i 1 pierwszem 
czytaniu ustawy w sprawie puboru rocz&itów 
1895 i 1903 przystąpiono do sp raw o d .n a  
koiuiyyi skarbowu-budzutowej o zmianie prze­
pisów w o^odatto v* anlu spadków i darów., n

P. L o e w e n s t e i n  jsao sprawozdawca 
większości komisyi zartaczył na watęyie, te 
jestto pierwsza próba r-formy w tym przed­
miocie. W Polsce p&nwwsł poi tym wzglę­
dem dotjihesas chaos. W b. zaboize scisUya- 
ek u  wolne były od podatku spadki otr-y- 
mywarre w metm. 9? b. zaborze pruskim 
wolne były od podatku dziedzictwa po rolni­
cach. Podstawą obiad kjniiByi sitarbcwo-bu- 
atetowej byl Dtrdso siczegółowy program 
rządowy, w którym komisja p< czyniła liezne 
zwiany — uwłaszcza w laryne o opoda ko-

wtniu spadków i darowizm. Najwyższa stopa 
procentowa stosowana do spadków ponad 30 
milionów (60 prc.). Taryfa jest ułożona we­
dług zauady rrogresywiości. Komisya podzie­
liła spadkobierców na pięć grup pokrewień­
stwa. Mówca wyraża nadzieję, te Bsąd ze- 
ebes ustawę tę stosowzć względnie, fdy i 
obywatel nie je<t przed n otom eksyloataeyi 
lecz naro ia^ą siłą podatkową

P, K o w a l c z u k  jako lef^rent komisy! 
mniejszości .oświadcza, w komisy, pano­
wała rozbieżność tylko ca do art, 51, Mii- 
nowicio więrswść komisy! skreśliła ten 
ustęp projettu rządowego według którego 
ustawa m ała  b-<i stosowaną rówuiei wów­
czas gdy spadkobierca zmarł w czasie od 1 
Btyeura 1916 a do daia ogłoszenia ustawy 
nte zapadła doeyzya władz skarbowych o n a ­
leżności podatku spadkowego, k-.wca uważa 
stanowisko większości komisji za niesłuszna. 
Sv.n jo t nieraz > hw alił ustawy działające 
wst';cs a w piz/s ilości nieraz bgdzie zmu­
szony to czynić. W imieniu mniejsi >sei mo 
we* prosi o przywrócenie brzmienia odpo­
wiedniemu artykułowi według projektu rzą­
dowego.

P. M i e c z k o w s k i  ostrzega przed na 
daniem ustawia mocy obowiązującej wstecz, 
twierdząc, i  o ciętary wynikająca 1 ustawy 
spadną nie aa większą własność ale prze­
ciwnie na mniejszą Zianiem mówcy okolicz­
ności wyjątkowe któreby uzasadniały po­
trzebę nadania ustawie mocy obowiązującej 
wstecz, nie zachodzą.

P. M o r a e z e w s k i  oświadcza się za 
wnioskiem mniejszości. W wydatkach Sejm 
misi skłonność do hojności, powinien więc 
tera* uchwalić ustawę w brzmieniu rządo­
w e j, gdyż w ten sposób przysporzy skarbo­
wi Pańuwa wiele m.lioKÓw dochodów. Prócz 
tego uchwała dzisiejsza będzie miarodajna 
d li całego sier , 0 ustaw podatkowych, któ 
re są obecnie w komisji.

Wiceminister By b a r s k i  prosi o przy­
jęcie wnicuka ma ej z.ści i zbija wywody 
większości komisji twierdząc, i ! działanie 
ustawy wstecz w tej fermie zachodzi w 
»ardzo wielu Wj pałkach, jak n. p. przy po­
datkach od zysków wojennych.

P, L o e w e n s t e i n  przemawia pono­
wnie aa wnioskiem większości. W uosek 
mniejszości komisyi jest bowiem tego ro ­
dzaju, ie ustawa nie obejmowałaby r  równej 
mierze wszystkich. Decydowałaby chwila w 
której urzędnik załatwił akt. Taka nierówność 
aarusza zasadę pewności piawhejv której na­
sze Państwo zawdzięczające jej swoje wskrze­
szenie, nie powinno w niczem naiuszać

M a r s z a ł e k  zarządził głosowaiie nad 
poprawką wyjściem ze sali.

2 i  poprawką oświadczyło nig 67 gło­
sów prst iwKo 51.

Wobec tego poprawka mniej szoś ii ko­
misyi została p z jęta, Następuje przyjęto 
e .lą  ustawę en bloc w drugi m i trzeciem 
CZJftan.U,

Izba uahwaiiła rezolucję komisyi wzy­
wającą Bząd do jak najrychlejszego przedota- 
wieuia projektu uutawy uchylającej prano 
krewnych bocznych od stopnia p;ą!egv po­
cząwszy do dziedziczenia bezteataiBenrowigo, 
o uchyleniu ustawodawat «a r.ssyj&kiego, 
ustanawiając^gu wyjątki od przepisów pr.>i*ra 
kaduka, przysługcjącego skaibowi Państwa.

N/>stgpmu izba pf£e8i'a do dalszej d 
zusyi nad sprawozdaniem kom ^yi o ustroju 
r U lx riikoiiych. P, Bm ul iko w s a i  oświad­
czył, tu Minister oś siaty roztoczył , rzec 
Izbą t,:-giczuy cbiiiz szkolnictwa, Fakt, te 
do cskol powszechnych z«p sanjch ji sl ja ­
kich 47 prc. ucznów powuien wjwoa«c 
zgrozę, bo przez to analfabeiytm u nas stale

się powiększa, .Dziana jest w bec tego do- 
tychczzsowa obojętność Sejmu Mówca oświad­
cza się przeciwko szkole wyznaniowej, uwa­
żając stanowisko k«, Lutosławskiego, kióry 
byf z i Bikołą wyzianiową, so wręcz anti- 
pan8twowe. Jsst z . przyjęciem w tym kin- 
rueku programu Ministerstwa i wyrzła prza- 
konanic, że nritola muat być obowi&ziowa, 
ie jednak w obecnych waruniach przymus 
szkolny jest niemożliwy, góyi m łodzii ile 
się oóiywia, niema odzieły, przy borów szkol­
nych i t. d Młtnda wychowani* mu i'uiedz 
zmianie Powinno się zjyrowadrić gmiuy 
stkolue i kooperatywy ucznicwsk e. Dije się 
odczuwać brak budynków azk.inych, istnie­
jące zaś są po największej części zupełnie 
aieodpowiełnie. Wł d ,bycie śr dków na ten 
cel natrafia na elbrrymie trudności. Z tego 
powodu 1 e moina dokończ; ć zzesętej budo­
wy gimnazjum we Lwowie, a na budynek 
dla VIII, giranssnim obmówiono pieniędsy. 
Protistuj» przeciw metodzie stosoc^anej prze* 
ks Lutosławskiego wglądania w prywstue 
tycie nsuMycielfitwa. Twierdzi, z» projekt 
Minicterstwa co do wykształcenia nauczy­
cieli, nie daje gwartneyi dobrego przygoto­
wania i potępia system stwcrieai* kurków 
d a niewyk* alifikowanych. Na kresach n iit 
uie należący do narodowej demokracyi nie 
może ,być inspektorem szkolnym, Omawia 
organizacje narodowe Galicyi wschodniej, 
któro przeprowadzając rehabilitacje nauczy­
cieli zmuszonych w czasie inwazyi ukraiń­
skiej do podpisania odpowiednich deklaracyj, 
postępują stronniczo i lekkomyślnie, n>e 
uwzględniając nieraz postanowień wł»dz szkol­
nych. Mow«a uznając konieczność nadzoru 
oiko ucgo sprzeciwia się projektowi Minister­
stwa, wkładającego zbyt wielki ciężar nad 
zora b l  barki inspektora szkolnego, Przytem 
dobór inspektorów jest nieumiejętny, Do dziś 
dnia ńtni >je jeszcze, etary s/stbiu nominacyj 
inspektorów wkolaych, oparty na protekcji 
różnych dygiiiiarij. Dotychczas stronnictwo 
mówcy me atakowi lo galie Baay szkolnej 
krajowej, uważając, is  jest ona jut skazana 
na wymarcie, okazuje się jednak, że jest to 
hydra, kfóra wciął odżywa, K.df szkolna 
aozw.la sobie im eniać noHanowiema Sejmu 
i działać na złość Ministerstwu oświr.tr. 
W imieniu swego stronrictwa mowea oświad­
cza, ze projektu Ministerstwa nie moie uznać 
za wystarczający i  przedkłada rezolucyg, wzy­
wająca Rząd, aby w pierwsiem półroczu 
1930/21 przedłcźył ustkwę o pełnym ustroju 
władz szkolnych,

Poseł P i e t r z y k  zarzuca, że cipose 
Ministra stoi w odmiennym stosunku do te ­
go cq Ministerstwo zdziałało. Pora pracą 
biurową Ministerstwo właściwie nic nie u- 
czyniłc. Monca Lr?typuje działalność Mini­
sterstwa na polu szkolnictwa średniego a 
przychodząc ao aprawj szkół wyższych twisr 
dii, że Ministerstwo mało zajmowało sig 
spraską zwolnienia od wojska akademików, 
Większość ntszej, młcdzuiy jest w wojsku, 
a młodzież iydowaka napływa do Un wersy- 
tetu i Politechuiki. Jeżeli chodzi o wyna­
grodź nie nauczycieli szkół wyższych, to ja 
sną jest rzeczą, ie dńsiejsze wzrutki unie­
możliwiają im pracę liaiikową, Bardzo nie­
wiele robi się także na polu ni-sienią po­
mocy akademikom. Dla stronnictwa mowey 
jsiro przedstawiciela robotniczego wsjwa 
imejszem jest, żeby szkoły średnie i w yiaa 
były dostępne także dla ludności robotniczej 
a nie tyiko jak dziś dla paskarzy i złodziei. 
W imieniu awojej p*rtyi cś r i  acza się m«- 
wca iż szkiłą wyznaniową, Ri-ńciy oświad­
czeniem, ie Ministerstwo oświaty priktycinie 
.-.prAWT oświaty nie posunęło fcaprtói a w 
niektórych punktach nawet ą cofnęło. Ape­
luje wreszcie do czjAaików m.artdajnycb,

a t /  starały się w tej mierze o zmianę n‘
lepsze,

P. W o ź n i  c k i  (PSL.) iada zaprora- 
dienia instytucji iłstmktorów samorządów 
stkomy -h. Ministerstwa nic mie zrobiło w 
kierunku omciliwieria współdziałania spoie- 
ffieństra w słkolnictwie: nieewzfiędniłc pro- 
jsktów nauc ycielstwa o ust'oju władz szk^L 
nyeh, Takie pomijanie opinii opinii nauciy- 
ciemwd przy pnećłoieaiu 1 stawy wvwf?a 
wśrćd nauczycisktwa rozgoryczenie wekuten 
*xego przestanie ono dążyć do w spółdział­
ała * rządem. W ssrawie szkolnictwa po- 
wstechncgo mówca oświadcza się z dzkołą 
dwuktasową i iąda udostępnia n :a nabywa­
nia podręczników dzieciom nier-amoinym. 
Po o%ówieaiu szkolnictwa średniego wypo­
wiada mowea w sprawie uposażenia nauczy­
cieli pogląd, ie  naleitłeby ich traktował w 
sposób uprzywilejowaBT, gdyi tylko w t/1* 
sposób będzie moiei zztrzymać najlepsze 
siły w tej dz:ed;in e

Sarra nctawa jest n in u r ełna ? nieroz- 
stizyg*)ąca Przedswszystkiem daje Minister­
stwu oświaty władze dyktatorską w szkolni­
ctwie, Naieżałoby stworzyć pr*y boku Mini­
stra instytucją nifetyiko doradczą ale też de­
cydującą złożoną t  przedstawicieli wybra­
nych w sposób określony prz^z Snjm 1 fa- 
cho- ców pod nazwą naczelnej rady wycho­
wania. InstyM cyn ta regulowałaby sprawy 
szkolne i wpływałaby na bieg polityki szkol­
nej Ministerstwa. Mówca pni isra wniosek 
ks. Luto. ławskiogo o m ciągaię ie władzy 
MiniaterBtwa w a kresy wśchodnie, w końcu 
zgłasza wniosek, wzywający Bząd do natyct 
miastowego przedstawienia Sejmowi projektu 
ustawy o naczelnej rsdtie wychowana, o 0- 
kręgach pzkolsych i uniezależnianiu szkolni- 
ciwa od włsdz administracyjnych na całym 
obsz rze Polaki. W końcu wnosi, by nad u- 
etawą o tymcs* owym ustroju władz szkol­
nych Sejut przeszedł dn porządku dziennego,

F is fł T h o m a s  Zjsd. ludowe stwier­
dza *a wsiępie, ii  szkolnictwo w b. zabone 
praskim stoi irysoko w porównaniu 1 inne- 
mi dzielnicami, Pol?m i.t;e z twierrzuniom 
p. Smolukowhkiego. jakoby szkoła wyznanio­
wi była instytucją znupaństwowr, a wyra- 
zi*s*y uznanie anchowieńatwu za zasługi 
P'jf żeni sprawie spolszczenia szkolnictwa 
prz obPjn.ow.sniu b, zaboru pruskiego przez 
władzs polskie, skłrdA mu gorącą podziękę, 
Mówca wypowiadając się za zniesieniem se­
paratyzmu <1* elnŚcowego, wyrata nadzieję, 
ie Ministerstwo cśw 'łty uszanuje w Wielko- 
solscu szkoły wyznaniowe.

Co do kary sielesaej. istniejącej w Wiel- 
koaolscs, bierze w obronę nauczycielstwo 
wielkopolskie, które poJKięło uchwałę o ko- 
»'i czności ehwila«ego sst-zymania ograni- 
okonej cbłfsty szko’uej. gdyi wskutek ścisłe­
go stosowania przymusu szkolnego, w Szko­
tach wielkopolskich jest ba uzo wieie najgor­
szego elementu. Mowc rśróu  wrzawy oświad­
cza, ie chłosta szkolna c e iest ładną zbro­
dnią i pow:łuj» się w tym względzie up. 
komisyi edukacyjnej, oświadczając, ie kara 
chłosty wkrótce będzie znieś.ona, W huńcu 
oświadczi mówca rezolucję, aby departament 
oświaty pozostawić nu czas przejściowy w 
Poznarlu możliwie a i do ukończeń a plebiscy­
tu na kresach sacbcai ich.

Nł tem przerwano obrady nad tą 
sprawi.

P tyjęto jeszcze po referacie posła God-  
k a w drugiem i trzećem czytaniu ustawę o 
tymciaaowych emeryt,irach wojskowych dla 
oficerów, podoficerów i urzędoików wojsko­
wych, kto:zy przed wstąpieniem do rejska 
polskiego, pełnili służbę w jednem z pańutw 
ziborotych, a obecnie Bf przei 1 >sieni w stan 
spoczynku. Przy tem przyjęto też rezolucję

Ks. Władysław Żyia. 4j

m*j e u i c o
jako impresjonista iwizyoner.

(Ch.iakter' i  geneza jego 
twńrenośei artystycznej).

(Oiąg dalszy),
Kontrast Z światów malował artysta i 

później często zgodnie 1 pojęciami mistyki 
ówczesnej o panowaniu światłości nad cie­
mnością 1 panowaniu pierwiastka duchowego 
nad materyą i ciałem.

Drugi otiraz zamówiony był /zrzez F i­
lipa II. eo kos.ioł* św. Wawrzyńca w £tko 
rja lu  i miał przedstawiać „Męczeństwo św. 
Maurycego 1 lęgu tehi ńak.ej z czasów Djo- 
klecyaia, Wykińjzony zost*ł 1,580—1582 
U o 11  widzimy świat zitmeki, u g ry nad­
ziemski, niebo olwaite gotowe do przyjęcia 
Męczenników. Obrai wyuat s ę Filipowi zbyt 
awieckim, powędrował tedy do klasztoru, 
gdzie obecnie r ić i w B&las Gzj.itulzies, > 
miejsce jego w k e n c ie  zuąl  tieiiy tnór 
włoskiego malarza 0.nc.nnatiego.

Więcej aplauzu zyskrł trzeci * rzędu 
wiek cy obraz przeustawiający złożenie do

greku hr. Orgaza (El Eatiirrro) w k o śb ie  
Bto Tonie w ToLdo, &»lowaaj w Ltach 
1584—1586. U dcłu w.dzimy rzees supeł 
nie ziemską. Bidalga hiszpuń^kiego zakute 
go w zbroię, bisKu^ i diakon w pełnym kpa- 
.acie u sc ie la jm  ckładają do grouw, Dopiero 
bliżej się prr.ypztrując dowiaiwiiemy się, te 
biskup 1 diakon, to dwaj święci (Augustyn 
i Szczepan), kiórsy zstąpili 1 nieba, a ,y  po­
grzebać pobożnego szlachcica. W tyle stło 
czona r .z i i  gło™ hidalgow h;8!pińskieh i 
duchownych świeekich i żakom ycń, którzy 
biorą udział w smutnym obrzędzie. Na twa­
rzach wszystkich maluje się powago i smu­
tek, ale spokój widzi. Nikt się nie dziwi, 
ie  celem , ogrzd ik u  pobożnego szlachcica 
hiszpańskiego zstąpili z nieba dwaj święci — 
rzecz to rozumiejąca się sama przez się 
W głowaeh, które * zej musy jasnemi twa­
rzami się wychylają, uderza ogromnie żywa, 
ostra i wyrazista charakterystyka. Nic dw- 
wnego, to fys.ne portrety współczesnych 
osób wytwornego świała toiedań«kiego. Nia 
brak wśród n>ch i artyety i sym jego w po­
staci prześlicznego pazia 1 pech.dmą w rę­
ku, który zwyczajem wicSKiego renesansu, 
wskazuje widmowi główną grupę w środku 
ZŁ.ytą spusiczanio«n «mułego do grobu, sra 
nowiąc t m rposobom Mgieł kcmuiBikacyjnj 
między wrdzeoi a obrazem, Gała ta dolna 
część obrazu be* głębi perspektywicznej,

tn y u m a  jest w tonach ciemnych zupełnie; 
z czarnych suku. i zl-ro’ wyglądlą tyiko 
białe rwane, białe kryzy i b u ł kamie du­
chowa je  i ,

W górze natomiast jest jasno. Otworzy­
ło aię niebo i ns okłikreh, które w/£lą ia;ą 
jak kobierce rozś^iccone błyskawicami, Zja­
wia się Chrystus w śnieżno białej si»eie, 
obok airgo niżej Marya 1 jednej, a J tn  
Ghricic ei 1 drugiej stroay w gronie Anio­
łów i Bwięt/cu; w&zyatkio postacie mocno 
poruszose. Ł ^znikiem zaś między niebem 
a ziemią jest anioł, który zupełnie w guśc.e 
Tsntorelia w przechylonej poiuci wychyla 
się głową r obrazi i unosi ku niebu d szę 
lmarłego w postaci małego dziecięcia (re- 
minisceaeye średniowieczne bizantyńskie i 
zachodnie).

Kom (Oiycya płaska w 3 stopniach pio­
nowa bez g łęb i nr tle stłoczonych poataci
0 głowach wyraziście charaKteryrowanyuh — 
10 niezawodnie motywy bizanzyńskie.

Wytworni hidatgowie i paziowie, to 
reminiscencje weneekie Wizya zaś nieba
1 jego mieszkańców w josnyeh ale jakby 
lekką zasłoną przykrytych kształtach, jakby 
spuwua jasną przejrzystą mgłą -  to nieza­
wodnie wpływ otoczenia h.sz^ańskiego i hi- 
szpańsKiej mistyki, a moi *po części i bi- 
z ntyńskiej, nie da się bowiem layrzeczyć, 
ie charakter wizyi posiadają i bizantyńskie

malowidła jirzeditawiająee niebo i świętyoh. 
Tu po raz p or^szy, a raczej po r * drugi 
wyjuimb s^otykr-my w dziełach F-! Greca 
t,ei charakter wi jonerski, który w później­
szych jog ł obrazach t k często bęJrie wy­
stępował. Odpowiadało to dachowi czasu (po 
soborze trydenciriat) i duchowi lurcdu hi- 
d*t łńk?ego i atmosferze dachowej, jaka 
wówczas panowała w Toledo, w tym D ymie 
hiszz ńskiprj,

L icz w tej wizyi, w której a tyita umie 
się tak bardzo wmjśieć i wczuć w duszę 
swego ri'b liiciego ooczen a, ient pewna n u ­
ta ‘-'go własna. Wizje malow/ć będą jiófaiej 
takie inni malarze hisxpsńfe>, aie inaczej. 
Ta momentoweść i n«gł;ść w zjawisku nad- 
przyrodzozem, to nerwowe i jakby magiczne 
porw eum  skrzyżowanych Tą« i nóg, te wy­
dłużone postacie, co wygląd:ją jak widńadła 
aie 1 tego świata (nasz Wyspiański w wi­
trażach Fzkialetowych) i wreszcie «o najważ- 
n i ‘Żske p«wisn środek d" złudzenia nagłości 
nadprzyrodzonej zjawy poł-''kujące juk płomy­
ki światła niespokojte golenie i rsmioca, pra­
wdziwy „style fiaicboyłnt“ (*'yl płomieni­
sty) — to wriystfro jest osobistą własnością 
mistrza. W El E tierro inalurł nareszcie 
artysta swój włamy styl,

(Dokończenie nastąpi).



Mśła Wojd*l>ńHkiego, żądający natfchmia- 
jjtowego wprowadzenia w życie iwtawy s 82 
ta jg ) 1920 o dodatku droi^taiasym ula 
taerjtó ir wojskowych. W uzasadnieniu rezo- 
'ttcyi zaznaczył wskskodawca, że emeryci 
Wojakowi majdają s,ę w skrajnej nędzy. Bó- 
ta ie i przyjęto rezr lucyę p. S m n 1 i k o w s V. i n- 
i o wzywającą Bwąd, aby w jak najkrótszym 
ctaci« prsedłolył projekt ustawy, regulującej 
4ttifcrytnry urzędników i nauczyciel) w stanic 
4pccsrnku, tudzież zaopatrzenia rencistów 
jtkotaś wdów i s-erót po nich.

Następne posiedzenie we wtorek o go- 
iłinie 4 po południu.

Narady Komitetu ekonomicznego
Bady Ministrów.

Celem uruchomienia przemysłu zicmiio- 
®*«go w  Wiełkopolieb, komitet ekonomiczny 
postanowił zwolnić od świadczeń aprowza- 
«yjnych kontyngent kartofli w ilości około 
16 000 GOu centnarów w zDlitającym się o- 
kresie gospodarczym, orrz uchwalił z uwagi 
ta  równowagę bilansu płatniczego kraju, u- 
czynie przydział węgla górnośląskiego dla 
ta^Ldów przemysłowych zawisłym od sobo­
lu * zan i cię przedsiębiorstw do eksportowa* 
kia twoich wytworów równej war^oań za gra- 
*Urę, przyrse-n w pierwszym rządzie otrzy­
mać mają węgiel zakłady przemysłowe prze­
rabiające surowiec krajowy,

Następnie komitet ekonomiczny rozpa­
trywał projekt ustawy upoważniający Mini­
sterstwu przemysłu i handlu do nakładania 
tekweatru na papier i eelulozę, tudzież roz 
WatiBv ogólne *»e-Jy pomocy państwowej 
ta  roboty melioracyjne, przyczem postano­
wiono. ie  Państwo prtychodsić będzie z po* 
mocą na ten cel tylko spółkom melioracyj­
nym drobny et rolników. N it  miast udziela- 
kie kredytu melioracyjnego poszczególnym 
Właścicielom ziemskim jeBt zadarłem insty- 
tucyi gospoaarezej,

Wreszcie komitet ekonomiczny oświad­
czył się za dopuszczeniem kapitałów zagra­
nicznych i uznał komunikacyę lotniczą mię­
dzy Paryżem a Warszawą za pożądaną, prze­
kazując sprawę zorganizowania tej komuni­
kacji Ministerstwu kolei, oraz zdocydował, 
że udział Bi^du Polskiego w Towarzystwie 
polonu irneryk .nsitiem zegirg. morskiej jest 
możliw”, również uchwalił utrzymać po­
bieranie przez elektrownię warszawską po­
datku miejskiego od elektryki, poddać nato- 
kiiaBt rewizyi podatek od siły elektrycznej.

Krwawe walki uliczni ■  Bytomiu.
W piątek wieczorem urządzili Niemcy 

dawno nlanewary napad zbrojny na siedzibę 
Polskiego komisaryatu w Bytomiu, zostali 
oni jednak przez Polaków zwycięsko z t-w i- 
w.mi stratami odparci, Tajne boiówki nie­
mieckie, u.brojone w rewolwery i granaty 
tęezne, drągi żelazne, grube laaki i bykowce, 
zaczęty się o godz. 8 gromadzić na placu 
Molikegu pod osłoną „Sieherheitswehru*. 
Do b.jówek przyłączyła się najrozmaitsza 
gawiedi uliczna niemiecka, którą ściągnięto 
pod pozorem zabawy ludowej.

Hasłem do demonstracyi było zaczepie­
nie pewnego ońce<a francuskiego, p recho­
cącego z żoną, Niemcy buwieu urządzają 
napady na każdą kobietę, która się ukaże 
w towarzystwie francuskiego wojskowego, 
Po oddaleniu się oficera, który wystąpił 
energicznie w obronie swojej maftonki, 
agitatorzy *> eraieecj uirrdtili na piaca ze­
branie, następnie poprowadzili tłum liczący 
okuł) l.tiOO osób na u), Gliwicką »od hotsl 
Lomnitr,, gd. e znajdował się romisaryat 
plebiscytowy polski. Pod hotelem zaczęli 
Niemcy wanosić okrzyki przeciw Polakom i 
śpiewać „Deats:hland flber Alles", jak rów­
nież rzucali do bramy i ok en kamieniami 
i butelkami, którycu dostarczono im z są­
siednich domów, zwłaszcza z niedalekiej 
piwiarni Kneckego. Z okrzykiem hurra 
rzucili się na bramę hotelu i wyważyli ją 
drągami żelaznymi. Bojówki ais mogły jed­
nak dostać się d»tej, gdyż służba hotelowa 
zorganizowała samoobronę, chcęu sinusie 
na,ustni, uw do wycofania się, jtdaakże to 
się nie udało, gdyż bojówki byty silniejsze. 
D tła więc kilka strzałów na postrach, po 
ozem tłum się rozprószył.

Niemcy widząc, że tutaj nie mogą eię 
wedrzeć do hotelu, przyj uśeili szturm od 
strony ulicy Długiej; wybito kamieniami 
wssyetkie okna, do wnętrza rzucono kilka 
granatów ręcznych, w sali zamienionej na 
gruzy polano węgle naftą i podpalono. Straż 
pożarna, atóra aię zjawiła, nie została dopu­
szczaną do gasiunia ognia przez oblęgijąey 
tłum. Personal komissryatu pod gradem, kul 
niemieckich tłumił pożar, który sięgał już 
pierwszego piętra,

Bowaocseśuie inre bojówki od strony 
ul, Gliwickiej wdarły się na podWorse i rsu* 
cały granaty ręczne io  okien oficyn, Nie- 
któfij urzędnicy próbowali zmusić bandy do 
opuszczenia podwórza, gdy to jednak nie 
pomogło, polska Eamo^fwena dała kilka 
strzałów, od których padło dwóch Niemców. 
Napastnicy cofnęli się, przypuścili jednak 
szturm; wywiązała się krwiwa walka, w 
której zginęło jeneze dwóch Niemców, a 
kilkunastu soctało ciężko raunyeb. O ile 
zdołauo dotychczas stwierdzić, po stronie 
niearieckiej jeBt 4 zabitych, a 8 ciężko ran­
nych, z których dwu zmarło w spit.iu. Po 
stronią polskioj jedaa osoba lekko rasa 
którą Niemcy napadli na ulicy,

Walka przed polskim koraisaryit&ni 
trwała prawie cztery godziny. O godńnie 
1 w nocy s ja rił się odlział wojska francu­
skiego, który tłum rozpędził. Przedtem nie 
można było wzywać tej pomocy, gdyż poczta 
odmówiła połączenia telefonicznego z komen­
dą francuską. W czasie walki schwytano je­
dni go z prowodyrów bojowych, który, jak 
wynika z papierów przy nim znalezionych, 
je it cficenem niemieckim, Znalezione papie­
ry dowodzą, że nauad był ^zarganizowapy w 
porozumieniu z komejdą 6 korpusu w Wro­
cławiu,

Wojsko franesskie aresztowało drugie­
go praywódcę bojowców, niejakiego Langne­
ra, który również jest wojskowym niemie­
ckim, a dla foioru figurowi! w Bytomiu ja­
ko red .kto] O&idmtscht Morgenpost.

Irn e  bandy niemieckie napaały wczo­
rajszej nocy mi szereg polskich instytueyj, 
wybijając tara wszysiaie szyby.

Były taicie planowane dalsze naptdy, 
którym jednakie zapobiegło poczęści wojsko 
francuskie, a po cięści robotnicy poUcy. —- 
W czasie walk, do których przyszło póiną 
nocą na placu Moltkego, został ciężko ra­
niony jeden żołnierz SichoruLeitswehry i 
kilka OBÓb cywilnych Władze ozupacyjne 
ściągnęły Sichercheitswehrę do koszar.

Niemej napadii wczoraj także na od- 
wach francuski. Fra«cuzi, obrzuceni kamie­
niami, użyli broni palnej, przyczem kilka 
osób zostato iranionycn, a jedna zabita.

Pożyczka Odrodzenia.
Ministerstwo skarbu komunik ije: 
Wszystkie władze i instytueye, któtym 

powierzono lOZBprsedsi pożyczki odrodzenia 
z wyjątkiem urzędów pocztowych, są obo­
wiązane do priyjmowsnia t« r | .at pożyczki 
z roku 1918 dl jei wymiany na nową lub 
wpłaty buz względu nr to, gdzie subskrybo­
wano te asjgnaty, tez odsyłania ich do 
n zędu pożyczek państwowych, W szczegól­
ności cięży ten obowiązek na kasach skarbo­
wych. Termin przyjmowania asygnat z lofec 
1918 jest nieograniczony. Wszystkie miejaca 
subskrypcyi będą w najbliższym czasie zao 
pstrzone w dcstateczaą ilość tymczasowych 
świadectw i podpisywanie poireski będzie 
w wysokim stopnic uproszczone, Ministerstwo 
skarbu uprasza wszystkich którzy doznali ja­
kichkolwiek utrudnień w realizacji pożyczki 
by o tych faktach donosili wproBt Minister­
stwu skarbu,

*

W myśl ustawy z .l l  maja b. r. w spra­
wie przyjmowania obligacy au-tr. pożyczek 
wojennych przy wpłatach ua długotermino­
wą wewnętrzną puiyczkę państwową z rokn 
1980, Minuterstwo skarbu wydało w dniu 
20 maja b. r. specjalne rozporządzenie okre­
ślające sposoby i porządek przyjmowania 
lyca obligacyj, Olligacye austr. pożyczek 
wojennych, będą przyjmowane przy wpia 
tach na długoterminową wewnętrzną po 
życzlę państwową z r. 1980 do wysokości 
85 pra. ogólnie subskrybowanej prz s dane 
osoby sumy. Bezwzględnie będą przyjmowa­
ne wsiystkie te obl gacye aust. pożyczek 
wojenajcn, które zostaną zarejestrowane 
przy mającej się odbyć rejestracji aust. 
pożyczek wojennych.

Jednakże dla ułatwienia obywste 
lom Bzeczypospulitej ful.kiej zrealizowa­
nia tych papierów, Minister skarbu w art 
111. punkt 1, fi i 8 rozp. z 80 maja b, r. 
zarządził przyjmowanie obligacyj austr. po- 
tyczek wojerLych nawet i przed przeprawa 
dzeaiem rejestrscyi w tych wjpadkach, gdy 
obligacye te zostały jot zarejestrowane przez 
poizką komisyę likwidacyjną albo zostały 
nabyte w tej satnej instytucyi, do której 
obeeme zostały prze ustawione lab też gdy 
ogolna suma przsdstawiona przez dane oso 
by nie przewyższa 5.000 marek polskich.

We wszystkich tych wypadkach obliga­
cje u itr. pożyczek woje.nych mogą być 
prayjęte przy wpłacie na długoterminową po­
życzkę państwową z r. 1980 natychmiast 
nawet przed rejestrowaniem ich, o ile posia­
dacz obligacyj udowodni w sposób niewąt­
pliwy, że były one w swoim czasie bezpo- 
średa.o przez niego subskrybowane, nic s i l  
nabyte później z rąk osób trzecich. Co sij 
zaś ryczy mstytucyj użytooznoSui publicznej,

oraz osób, htóre posiadają obligtcye austr. 
potyczek wojennych nie wię^ij nii na 700 
marek, mogą one przy subskrybcy’ na dłu­
goterminową pożyczkę z 1980 dokonywać 
wpłaty w ofclig-s/acr austr. pożyczek wo- 
jnnyeh do wysokości 50 pre, ogólnie sub- 

skrybcwta«j sumy, *a katdorasowem <ta to 
zespoleniem dyrekcji skarcą we Lwowie, 
dyreiccyi okręgów skarbowych w całei Gali­
cji orar Izb skarbowych w Lublinie i Kiel­
cach dla b, okupasyi aastryackiei. Należy też 
zaznaczyć, it  obligicre austr. yośyssek wo­
jennych będą przyjmowane przy v płatach 
na dłneotermiuową potyczkę państwową z ro- 
k>? 1980 nietylko w tym wysedku, gdy będą 
ons przedstawione jednocześnie w spłacanie 
gotówką, l*cs wypłata może być uskutecznio­
na tet znacznie póżaiej, pod warunkiem je­
dnak przedstawienia tymczasowego świade­
ctwa, na które wpłaty rostafy dokonane w 
gotówce, Obligacje austr. pożywek wojen­
nych będą przytem przyjmowane po kursie 
emisyjnym

T io rz in i i  szkół zawodowych.
Pisce Parad międzyministeryalnych nad 

piojektem ustawy o ezkiłach zawodowych 
dokształcając} ch dobiegają końca. W dniu 5 
b. m, odbyło się trzecie czytanie i ostateczne 
projektu ustawy sekcji szkolnictwa zawodo­
wego Ministerstwa Wyz- Bel. i Oświaty 
przy udziale pizedstawicisli zainteresowanych 
Ministerstw przemysłu i handlu, pracy i opie­
ki społecznej, spraw wewnętrznych, orsz skar­
bu. Proiekt przewiduje obowiązkowe naucza­
nie zawodowe dla młodzieży zatrudnionej w 
przemyśle i rzemiosłach. Od obowiązku ucię- 
szczanif do szkół zawodowych zwalniać bę- 
dzie jedynie świadectw' z ukończenia zawo­
dowej szkoły specjalnej. Za nicrogularne 
uczęszczanie uczni do szkół projekt prze­
widuje odpowiedzialność opieuina, Nauka w 
szkołach będzie bezpłatna, jedynie będzie 
pobierana pewni kwota za utenzylic nauko­
we. Po dlaiszej dyskusji ustalono, że koszta 
utrzymania szkół zawodowych ponosić ma 
skarb Państwa w  1 trzeciej, zaś gminy miej­
skie względnie wiejskie w 8 trzeciacb. Gmi­
na ma praws połowę przypakającej na nią 
części a więc 1 trzecią część ogólnych 
wydatków rozłożyć na zainteresowany cb 
szkolnictwem zawodowem przemysłowców i 
rzemieślników. Gminy więc, Państwo i orga­
nizacje s;o łer'i-io-p umysłowe łożyć będą na 
szkolnictwo zawodowe w  równej mierze, Da­
lej wniesiono to  projektu punkt, że jeżeli w  
danej u  ejscowoścf znajdzie się 40 uczni 
rzimieslniczych i przemysłowych, gmina obo­
wiązani będzie uruchomić szuołę zawodową 
dokształcającą. Szkoły te będą pod opieką 
Ministerstwa oświaty, które będzie w poro­
zumieniu z zaiateresowaaemi ministerstwami 
układać progiasty i plany organizacyjne, a 
także roztaczać nad sokołami kontrolę. To są 
główne wytyczne j rc eutj Więcej narad nad 
projektem ja t nie będzie. Poszczególne Mi 
nisterstwa będą mogły jedjnie zgłosić po 
prawki redakcyjne w formie pisemnej pocz-m 
grojeut zostanie złożony do laski Marszałka 
Sejmu.

P r z e m y t n i c t w o
w Zagłębiu Dąbrswskiem.

Na skutek wyjazdu do Zagłębia dą­
browskiej? sp^cyalnej komicy pod przewo­
dnictwem Ministra spraw wewnętrznych dla 
zb*id*nia spiawjr uprawianego na pograniczu 
przemytnictwi jak również na skutek czę­
ściowo nieścisłych, częściowo nieprawdziwych 
w tej sprawie z. adomości podawanych przez 
ergsny prasr, Min sterstwo spraw wewnętrz­
nych komunikuje: Ponieważ przemytnictwo 
w zagłębiu dąórowsktem przybrało grcźue 
rozmiary, powodujące duże straty dla Skar 
bu Państwa, udała się na miejsce calem zba- 
dauia stosunków kom ika rzędowa Prsewo 
dniciącym komisy i by ł Minister epraw we­
wnętrznych Wojciechowski, Esdto wchodzili 
w jej skład gen podp. Krzemieński, zast. 
ssefa oddziału VI, Ministerstwa B?riw woj 
skowych pułk Zaniewski, dowódca strzel 
cow granicznych oraz kapitan dr. Polakie 
wics, zast, sz'f,i oddziału U. Mmisterciwa 
spraw wojskowych. Komisji towarzyszył ró- 
w_»iei główny komendant policji Hentsehel. 
D a nrjyjjotowanił i neyi poprzednio wyje­
chał do Zagłębia szef sekcji bezpieczeństwa 
Uibanowicr wraz z inpektorem Swelkieniem 
oraz delegatem II. oddziałt szti bu Minister­
stwa spraw wojskowych. Komisja przybywszy 
do Zagłębia wydała szereg zarządzeń. Prze- 
śewszystkiem postanowiono wprowadzić z d a ­
ny w dotychczasowej obsadzie ochrony gra­
nicznej priez nowy srwagron strzeleó w gra- 
ricznych, Jednocześnie została wyciągnięta 
w odiegłcści paru kilometrów od gr»nicy 
f  ugs linin, składająca się i  policji miejsco­

wej i żandarmów, która umieszcz^Aa w kil- 
en odcuLach za kilkoma osadami, prsylega- 
ąeymi dc samej granicy, miała pusiciaó 
irsayatkieh idących w kierunku granicy, ni- 
lugo zaś nie wypuszczać za terytorium za­

jęte)" między dworna kerdonami.
Następnie druga unia sformowała kilka 

oddziatów stosownie do ilości osad pogra­
nicznych i zarządziwszy .ewizyę w sstalo- 
rych z góry loktiich &ed#irzaiiy«h o upra- 
wUnie przemyicictwa, zbliżała się ku grani­
cy zatrzymując wszystkie osoby podejrzane. 
Jednocześnie w tiosnowcu odoyła się rewi- 
zya w 39 podejn auych miejscach. Ź wyn-  
cu przeprowadzonej akcyi ujęto na odcinku 
Mcdizejowa 7 przemytników, którzy utnło- 
łiwali przemycić na granicę produkty spo- 
lywczo Na obcinku o czeladź ujęto 7 prze­
mytników, z których paru szło od strony 
Górnego Slązka, przemycając sarharynę w 
proszku oraz tytoń, Z>Ltrz*zD*nc również na 
granicy trzech kupców żydowskich przyby­
łych poprzednio do Poleki z Niemiec, a usi­
łujących za pomocą przemytników przedostać 
się zagrrnicę wrzz ze znaeznemi sumami 
pienięznemi w róinych walutach. Ponadto 
zarówno wywiadowcy wojskowi jak i cywilni 
i przedstawiciele miejscowych władz admi­
nistracyjnych i policyjnych donoszą, że ochro­
na granic dokonywana jest przos strzelców 
granicznych w sposób niedostateczny. Ustalo­
no również, ie przepisy karne aa przejście gra­
nicy bez zezwolenia przewidują kury nie­
znaczne.

Powyższe wyniki dochodzeń doprowa­
dziły do podjęcia pnez Ministerstwo spraw 
wewnętrznych w porozumieniu z Minister­
stwem skarbu ca/ego szeiegu zarządzeń, ma­
jących na celu usunięcie stwierdzonych pod­
czas rewizyj nadużyć i braków. Lzrządzenia 
te opracowywane w chwili obecnej przez Mini­
sterstwo zostaną w lajbliższym czasie wy­
dane i przekazane do wykonania, Wobec tego 
niezgodną jest z istotnym stanem rzeczy 
wiadomość o aresztowaniu kilku oficerów 
Btraiy pogranicznej. Nie stwierdzono również 
faktón podawanych przez pisma jakoby Strzel­
cy graniczni utrzymywali stosunki z banda­
mi przemytników i jakoby w czasie obławy 
przyłapani byli przemytnicy w ubraniach 
strzelców granicznych. W sio.rgulności fał­
szywa jest informacja, te  mundury strzel­
ców granicznych wypożyczone byty do akcyi 
przemytniczej przei strzelców granicznych.

Otwarcia wystawy karfograficziiej.
W niedzielę o godzinie 13-30 odbyło 

się otwarcie wjBtawy kartograficznej urzą­
dzonej przez prof. E. Homera w Kole lite­
ra kiera i artyatycznem p. t . : .Granice 
Polski*.

Prof, Bomer otworzył wstęye— in­
formacyjnym, w którym wprowadził widiów 
w dzieje polskiej kartografii. Jam Długosz 
nie mi&! następców, od jego ezasów kwestyą 
tą zajmują się cudzoziemcy.

Bzecz prosta, ta interes naukowy nie­
raz ustępował m .ejsca interesów i polityczne­
mu, co oczywiście najostrzej wystąpiło po 
upadku Polski, Nam nię zdawało, te wy­
starcza uczuciem obejmować w swem sercu 
całą derrię, a tymczasem n*si wrogowie w 
oczach świata wciąż ją zmniejszali. Stało 
Bię tak, że w oitatLu-h latach przed wojną, 
Europa za rdziennie pslslą uważała tylko 
Kongresówkę, caty dawnj obszar Bieczypo- 
spelitej określając róiuemi r r iwsmi. Była 
więc Gtliey*, Litwa, ftmudi, Inflanty, a na­
sze do nich pretensye, to tylko zgubny im- 
peryahsm. Tak rzecz stanęła z chwilą otwar­
cia kongresu pokojowego.

Trzeba było co Lsjsp bar,niej to fałszy­
we mniemanie obalić, Nie było czasu do 
tr&cen-a nr etnografię i statystycę

Pierwszą walną bitwę cotycŁ zasowym 
Doglądom wytcesono dwima aapoiór nie- 
wisnemi mapkami: pola bitew 1863/64 
i biblioteki, zbiory, muzea w Polsce, obie 
w.xot.tn<3 w Piurze geograheznem polskiej 
Delegacji w Paryżu pod nadzorem profesora 
F m?r*. Wywołsły oi* zdumienie wśród 
świtta uczonego. Jskto w r. 63 r. walczono 
nad WiBłą i Niemnem, więcej bitew stoczo­
no w okolicy Wilna, nii w Kiele?kten. ? A 
ibiortmi polskimi usianą jest ziemia podol­
ska bardziej niż niejedna część Królestwa.

W pracy tej pomogli nam Ameryka­
nie, którzy jakby zi zadanie postanowił: so­
bie „nakryć* Polanów. Uczony Lord, prof, 
Uaiw. Hairzrda prsedewsiystkiem się tem 
zojął, Panujące ćotąd w nauce kłamstwo 
niemiesine i rossypkie powoli dało s-ę oloa- 
lić, tembardzinj gdy zjawili się „naoczni" 
śnadkowie Delegacje chłopskie, które zje­
chały do Paryża, były badane, przesłuchi­
wane. Ponieważ ich zeznania potwierdzały 
dane etatystyczne, na tej podstawie wykre­
ślano nowe mapy. Trk np. powstała znaj­
dująca się na wystawie mapa Suwalskiego.

Swiadejtwi ludzi miejscowych miały 
na kongresie wielką wagę, mówiono w pier­
wsze; jego fazie, gdy tylko Mazur; i War 
mia m iał; być poddane plebiscytowi, if



gdyby przybyła jakaś dalegaeya, któraby bij 
opowiedziała za przyłąezeaiem Jo Poibki, 
niechybnie sprawę plebiscytu asuniętoby.

Amerykanie w swej przyjaziei dla nas 
pracy żądali pomocy. Niestety, często n’e 
moina im służyć informacjami. Nauka pol­
ska zbyt mało dotąd zajmowała się bada 
niem stosunków stnogiafiezn* sh Najklasy- 
csniejssym przykłsdem jest Wołyń,jo którym 
mniej wiemy, niż o centralnej Afryce, To 
jest poprostu term intiynita. Ale i na spo 
łeczeństwie niemało winy cięży. Prof, Bom er 
wysłał kwestycnaryus do dwustu osób, któ­
re na Wołyniu życie pcdtrzymuią i po dwu 
miesiącach dostał jeduą odpowiedź

Wystawa kartograficzna ma olbrzymie 
pedagogiczne snzccenie. Jeśli nasi świat ueic- 
ny ma jesicie mate wątpliwości, nic d a ­
wnego, że szersza publiczność jest bardzo 
mało sasnaiomioną i  £L8«emi prawami do 
różnych ziem, i  nsszemi bogactwami natu- 
ralnemi, i  naszą gospodarką i roslewnością 
kultmy. A obecaa wystawa i a  wiele py 
tań da rzetelną i sumienną odpowiedź.

Wystawa trwać będzie czas krótki. — 
Otwartą jest codiień od godiiny 11 do 1 
w poładaie i od A do 6 wieczorem, O go­
dzinie 5 popołudniu objaśnienia,

A  W.

POLACY!
Pamiętajmy o plebiscytach]

Datki przyjmuje Komitet Obrony 
Kresów Źachedsich, Lwów, plac Ma- 
ryaekl I, 1U

K R O H I K A .
Ltcóto 3j. maia 1920.

Knlendan.
W t o r e k :  1 czerwca,
Bzym. kat.: Niwodema,
Gr. kat.: Petrykia,
'Słowiański: Świętopełk.
Wschód iłońca e godzinie S minut 58 

zachód słońca o godzinie 8 minut 2
Temperatura o goizinii 11 w połućak

4- 24 stopni,

— Generalny Delegat Bządu dr. 
Kazimierz Gałecki powrócił wezorai z po­
dróży inspekcyjnej do Chrzanowa, Oświęci­
mia i Krakowa.

— Z Uniwersytetu Jana Kazimierza
Grono profesorów Wydziału filozoficzne {o 
wybrało w miejsce ś. p. prof dr. B udJfi 
Zubera delegatem awoim do Senatu akade­
mickiego dr. Edmunda Bulandę, zw, profe 
sora archeologii klasycznej.

— Polska Potyczka Państwowa.
Miejska Kasa Oszczędności przyjm uj igło- 
szen a w myśl okólnika Ministerstwa Ska bu 
sa  pożyczkę odrodzenia także w niedziele i 
święta ud gcda 1 0 -1 2  przed połuduiem.

— Wlee kolejarzy. Wczoraj odbył 
się z inieyatywy komitetu narodowego kole- 
jowców Polaków wiee w aali Sokoła II. 
Prósz kolejarzy lwowskich udział wzięli 
w wiecu deloaei * Prum yśla, Stryja, jEUwy 
Buskiej, Złoczowa i wielu innych staejj,

Uchwalone rezolucye wyrażają protest 
przeciw mordom i gwałtom czeskim na 
Śląsku Cieszyńskim, hołd zaś i cześć górni 
kom Zagłębia Kalwińskiego za ich dzielną 
narodową postawę oraz prasi? polskiej Śląska 
Cieszyńskiego sa jej obywatelskie stanowisko 
Protestując przeciw stronniczemu postępo­
waniu poszczególnych członków komisji 
alianckiej, zebrani zaklinają Btąd do jak 
najenergiusniejszyeh kroków celem zapewnie­
nia swobodnego wypowiedzenia się ludności. 
Zakończono wezwaniem wszystkich praco­
wników kolejowych d:, udzielenia materyal 
nej i czynnej pomocy prześladowanym roda 
fcpm i postan wioso złożyć do rąk wybra­
nego komitetu plebiscytowego datek w wy­
sokości jednodniowego zarobku.

Do komitetu plebiscytowego należą z 
prawem kooptacyi: Bossia* Leon, H łub 
Stanisław, Łukasiewiez Jós f, Boianowski 
August i Dolanowicz Koman. Uehwalone 
rezolucye zostaną przedłożone najwyższym 
władzom.

Pożegnanie pp. Bsrwińskleh.
W sobotę na przedstawieniu „Sułkowskiego" 
pubi e mość urządziła gorącą owacyę pp. Bar- 
wińakim, którzy w ślad sa innymi artystami 
opuszczają niestety naszą scunę.

Wczoraj zaś w jednej z sal hotelu 
Krakowskiego odbyło się pożegnanie Barwiń- 
skich, urządzone przez grono kolegów, ofice­

rów legionowych i przyjaciół, którzy w prze­
mówieniach swych podnosili) zasługi ustępu­
jących a.tystów.

Dyrekcja naszego Teatru niestety nie 
uwaitła sa stosowne po 8-letniej owocnej 
pracy pp. Barwińskich pożegnać ieh w spo­
sób godsy i wszędzie praktykowany,

— Rozprawy Urzędu najm ą odbywać 
się będą od 1 czeiwca 1920 w ratuszu w 
Departamencie YII, (III, p.) J. Neumann 
w. r,

— (z) Misy* am erykańska w Mało 
p ilsce . Dnia 12 maja przybyła do Lwo^a 
uiicya amerykańska, składa ąca się z nastę­
pujących osób: miss Julii Lathrop, znanej 
filaHtropki i działaczki społecznej, delegatki 
Misyi Hooveiowskiej, przedstawicielki Y. M. 
G, A , miss Eo.e Toppisg. misses Babber, 
żony pułkownika, przedstawić* la amerykań­
skiej Misyi ekonomicznej w Polsee, oraz 
szefa amerykańskiego wydziału ratunkowego 
p. Fullera,

Po przybyciu do Lwowa zwiedzono 
xilka instytucyj dobroczynnych, a po śni da­
niu, wydaiem na cześć przybyłych przez 
księżnę Eieono ę Lubcmirską, gcśaie w to­
warzystwie por. Gwynaa i kilka osób opro­
wadzających, zwiedzali miasio, pamiątki i 
sseieB iustytucyj humanitarnych.

Wieczorem, po obiedsie w hotelu 
Gecrge’i, sa  którym byli obecai przedstawi­
ciele amerykańskiego „Czerwonego Krzyża “, 
wyjechała M sya specjalnym poe ągieia do 
Złoczowa. Nazajutrz raso, t. j. 18 maja 
automobilami udaso się ze Złoczowa do 
Ssssuwa i Podhorzlc, guaie Misya zwiedzała 
zamek ks. Stnguszkó" i oglądała ślady 
wandalizmu ukraińskiego, W powrotnej dro­
dze swioisono kuchnie dla dzieci w Sasso 
wie i Złoczowie, a po śniadania aa jo  się 
szosą w kierunku na Zborów, sbocr 7szy 
po drodze do Jarosławie, wsi, która zupełnie 
znikła z powierzchni ziemi, wskutek działań 
wojennych i gdzie ludność pozbawiona wszel­
kich inwentarzy, mieszkając w piwnicach, 
lepiankach, okopach przymiera z gludu i 
chorób zakaźnych. Tutaj zwiedzono również 
ka-hnie P. K. P. D, pomieszczone w jednej 
x lepianek, utrzymanej nadzwyczaj czysto i 
prowadzoną wzorowo,

Ztąd udano się przez Zborów do Tar­
nopola, Gała ta część kraju zupełnie zni­
szczona pokryta okopami i zupełnie nieupra 
wicna — silne na Misyi srot ła wrażenie.
0 godzinie 8 ulano się w dalszą drogę do 
Skolego, pcczein automobilami ku granicy 
da«nej węgierskiej, w powrotnej zaś drodze 
sw ediono kuchnię w Skoiem, a stamtąd 
aut' mobiiami udano się przez Stryj Droho­
bycz do Borj sławią, Tutaj członkowie Misyi 
informowali się o panujących w Zagłębia 
n, ftoweui stosnnkacb, robiąc notatki i zdjęcia 
fotograficzne z kuchen szkolnych, około zaś 
gods. 8 po poł. po spożyciu w Borysławiu 
śniadania, powrócono do Drobobyeaa, a potem 
przez s a jibor-Cayiów.D bromii ud-no się 
do Prtemyśla.

Po krótkim spacerze i zwiedzaniu mia- 
atz, odjechała II sya do Warszawy. Miła 
niespodziankę urrądził w Przemyślu Zakład 
00. Salezyaiióir, a mianowicie orkiestra 
złożona z wychowanków Zakładu, korsjstają­
cego z pomocy P. K P, D. pod nzowodnic 
twem kierownika okręgo prof. Żukowskiego
1 prseł żonego 00. Salezjanów, grała gośeiom 
aa dworcu kolejowym aż do chwil odjazdu, 
Ufirxyjemąj&ją<’ w to* sposób chwilę oczeki­
wania. Przełożony Zakładu w pięknem, po 
włosku wypow ed lianem przemówieniu, daw­
kował Ameryce za j»j szczodrobliwą pomoc 
żywnościową i odzieżową na ręce szefa Misyi 
amerykańskiej p. Fullera, ten ostatni zaś, 
podz ękowawszy za tak miłą niespodziankę, 
złożył na cele Zakładu 5 000 marek.

W wyżej opisanej p dróty oprócz osób 
wymienionych, brali udział delegzt Misyi 
amerykańsk ej na wschodnią Małopr 1 <kę i 
Podole W. M. Gwynn, podchorąży Wacław 
Józefowicz i Stanisław Msracsewaki, inspe­
ktor generalny na wschodnią Małopolską i 
Podole.

— Drugi dzień Zjazdu pracowni­
ków poczt 1 telegrafów rozpoczął się od 
powitania Ministra Tołłor. ki, który przybył 
do Krakowa wczoraj o godzinie 8 rano. 
Z dworca udali się wszyscy na Wawel, gdzie 
po Mszy i  w. nastąp‘ło poświęcenie sztanda­
ru Związku pocztowców krakowskich. Poświę­
cenia dokonał ks. Biskup Sapieha, Następnie 
na dziedzińca Wawelu przemówił Minister 
Tołłocsko, życząc Związkowi szczęśliwej pra­
cy v pomyślnego rosr oju, Po kilku innych 
przemówieniach uczestnicy Zjardu ruszyli 
pochodem przez rynek do gmachu głównej 
poczty, gdzie na podwórzu wygtassoao kilka 
przemówień, Popołudnia uczestnicy Zjazdu 
udali się na wycieczkę do Wiehmki.

— Komitet warszawski polskiego 
Arehiwum wojennego pragnąc zgromadzić
niezbęlay matcryiit dla prsysułych dziejcpi 
sów naszej walki o wyzwolenie od roku 1914 
w*ywa o dostaresanie dokumentów i pamią­
tek z owych chwil, Niechaj wszyscy składa­
ją wszelkie druki, książki, odezwy, czasopi­
sma, pamiętniki i t, p. Bównocześnie komi­

tet wzywa wszystkie organizacje militarne, 
polityczne społeczne, humanitzrne i wychodź­
cze, by przekazywały swoje akta i arehiwa 
z okresu wojny świztowe! polskiemu ArcLi 
wum wojennemu (Warszawa ul. Długa 1 ,1S).

—- Zjazd muzyków. Caiem zwołania 
powszechnego Zjazdu muzyków polskich w 
Warszawie, zawiązał się komitet organiza­
cyjny. do którego presydyam weszli pp. Hen­
ryk mele 'T (przewodniczący), Karol Szyma­
nowski i Ludomir Bóiycki (zastępcy). Powo­
łani zostali nadto pp. Adam Bukowiński 
(zastępca sekretarza), Koman Chojnacki (skar­
bnik), Ge ^ry  Jelleata, Piotr Maszyński Sta­
nisław Niewiadomski, Maryr Btltigerowa, 
Piotr Bytel, Feliks Starczewski (sekretarz) 
i Boman Statkowuki, na zastępców zaś Zdzi­
sław Birabzum i Lacywa Bobowski. Wszel­
kie zgłoszenia do komitetu należy kierować 
pod adresem warszawskiego Tow. muzyczne­
go, gmach filharmonii, ul. Sienkiewicza 8 — 
Wszystkie pisma polskie są proszono o po­
wtórzenie niniejszej wzmianki.

— Zasłużona kara . Bozporządsoaiem 
komisam rządowego dia miasta stołecznego 
W awawy, skazany został na 2 tygodni are­
sztu za szerzenie agitacji przeciwpaństwowej 
redaltor żargonowego pisma Unsere Arbei- 
terseitung Iza^ Loew,

— K om nnikaeya lo tn lez Warsnawa- 
Gdańsk. Mi iMterstwo przemysł* i handlu 
komunikuje: Tot arsystwo żeglugi powi- trznej 
ałoione w Gdańska prs d pewnym już cza­

sem rozwija się coraz lepiej. Od 1 czerwca 
zostaje otwarte szkoła lotnicza N e^ługe ona 
być równ;eż sorganisovana stała komunika­
cja powietrzna pomiędzy Gdańskiem a War- 
si awą.

— T ragiczna śn re rć . Bronisław Za- 
łęski dyrektor naczelay zakładów Towarzy­
stwa Lilpop i Bzu udał się samochodem dc 
Lublisz M kł z sobą szofera, ale, jak zwykle 
rad to czynił, sam kierował. Pod Kurowem, 
gdy chciał w szybkim tempie wjmTiąć ja­
kąś przeszk dę, samochód spadł do rowu i 
przygniótł subą jadących. Szofer, lżej ranny, 
zwołał pomoc i wydobyto dyr. Zsłęskiego, 
ciężko pokaleczonego. Odwieziony do Kuro­
wi, gdzie jię nim zaopiekował lekarz miej­
scowy, ś, p. Załęski w nocy życie zakończył. 
Zwłoki sprowairono do Warszawy.

Śmierć ś. p, dyr. Zsłę3Kiego, znanego 
dobrze r  Warszawie i kraju całym jako dziel­
nego kierownika wielkiej fabryki, jednego 
z najwybitniejszych przemysłowców, niestru­
dzonego pracownika społecznego, csłowieai 
uczynnego, wielkich zalet serca i umysłu 
jest eięiką dia społeczeństwa.

— O wojewódntwo. Z powoda odmo 
wnej odpowiedni władz rządowych na stt 
ran a Osęst chowian, w sprawie umieszcze­
nia województwa w Osęetoebowie i wobec 
tego, ie już województwo ukonstytuowało 
się w Kielcach, Częstochow -nie czynią te­
raz starania o umieszczenie w Ożsstoeiiowio 
województwo śląskiego, po ewentualnem 
przyłącz: niu Górnego & ąska do Polski.

— G lm iiazjadt w P łosklrow ie. De- 
pariament oświecenia zarządu Ziem Wscho- 
duich otwiera gic nnzyum polskie w Płoski 
rowie ua Pod -lu. E#łam>na ustne polecone 
rozpocząć 1 czerwca. Skład nauczycieli zo- 
stał skompletowany z zakładów naukowych 
lwowskich. Gimnazjum zakładane .e*t na 
skutek petyeyi ludności polskiej i ukraiń kiej

— Zjaad burm istrzów  m ast ziem; 
wołyński ^ Daia 15 mzja b. r. odbył się w 
Łucku *jaziś bum istrzó* i przedstawicieli 
miast powiatowych ziemi wołyńskiej. W obra­
dach brały udział caczelne władze woje­
wództwa i przedstawiciele miast Łuek«, Ko­
wla, Bówu^go, Ł semieńct, Włodr mierżą. 
Ostrogu, Dubna, Zasławia, Zwiania, Sar®, 
8tarego Konstantynowa i Siepetówki. Stwier­
dzono przedewszystkiem rozpaczliwą aiemwl 
sytua-yę miast ktesowych. Miasta powyższe 
są przez długoletnią wojnę tak zrujnowane, 
że jeżeli Bzad nie udzieli sibsydyów lub 
potyczki, nie będą one w stanie w?brnąć 
z ka strof-iin’g> niemai p ł,ten is

Od 6 lat miasta są reoczyszczane, 
budynki miejskie zrujnowane, inne zajęte 
przez wojsk*; brak odpoffielniei liczby obo­
zów asau szcyjeych, brak straży ogniowej, 
studzien, wody. Niema soli, cuvjtu dowćs 
zbożr nied istatecsuy handel nie i tif  je na­
tomiast sj ‘kułacy# kwitnie. Zebrani pnyjzli 
do przekonania, i i  koniecznością jest sa- 
tyebmiistowe wprowadzanie s t t  rządów 
miejskich.

Po wyczerpujących naradaeh u h  walo­
ne Czynne prawo wyborcze do tymczaso­
wych rad mFjskieh maia mieć bez różnicy 
płci i narodowości po uktń.^eniu 25 lat ży­
cia ci 1 którzy płacą podatek miejski ('mk- 
BzkfMowi lub handlowy) o ile są stałymi 
mieszkańcami miasta od 1 sierpnia 1914 r. 
2. Właściciele nieruchomości miejaklch kuf- 
ey (poBiadaj jey przemysłowe świade t .  ai i 
urzędnicy, któny samiestkali w mieście w 
ciągu S miezięoy przed dniem wyborów. 
Dodano, że z ogólnej ilości wybranych ra­
dnych Ya winna należeć do narodowości

polskiej, Ys d« narodowości ukraińskiej i .V* 
do żydowskiej. Inne narodowości mogą do 
wolnie przyłączać się do tej lab innej kuryi. 
Drugi dzień obrad był poświęcony sprawom 
skarbowości, gospodarczym i czynszowym- 
Większość przedstawicieli miast prosi o po* 
żyeskę państwową i subsydyum. Uchwalono 
projekt wykuęajęsynizowej riemi, oraz przy* 
ległych normalnie dzierżawionych dziełach i 
sdecydowauo prosić urząd o wydanie stkazu, 
wzbraniającego właścicielom ziemi w mia­
stach „czynszowych" zabieranie umów dzier­
żawnych do ezasu w ydtnk ustawi o aregu* 
lowaniu prawa dzierżaw wieczystych. N<* 
v  osek naczelnika Wydziału samorządowego 
p. Ignacego Z-górskiego uchwalono zrsesse- 
nie się m ast i wyłowienie rs Zjazdu komi­
sji p.|t. „Bkro Związku. i^ia8t“,któreby mig- 
•izy nne»i opracowało projekt wydziela- 
ni a miast powiatowych w samodzielne je­
dnostki komunalne.

— Pomoc dla Polaków w Kijowie.
N . wieść o ciętkiem położeniu Polaków w K.- 
jewie umierających z głodn i wycieńczenia 
wyruezy w najbliższych dniach z rozporzą­
dzenia Ministra spraw wojskowych pod fUgą 
polskiego Gserwonbgo Krzyża, prz współ­
pracy amerykańskiego Czerwonego Krzyża, 
Białego Krzyża, K. 0. K,, oraz innycn hu- 
m, nitarnych iustytucyj aaiskich i amerykań­
skich, z ■ omis&rsem rządowym Władysławem 
Tysrkiewiftzem na esele przy współudziale 
delegata Minislepptwa spraw wojskowych 
porucznika Moszyńskiego, pociąg pi seznaesoj 
ny do akcyi ratunkowej, polegającej na 1. 
dostarcs&niu Polakom w Kijowie środków 
żywnfściowj eh, Ui?djkac en ti^ , ubrań, bie­
lizny etc-, 2. zorganizowaniu w Kijowie ta­
nich kuchen i bezpłatnych jadłodrjni, 3. za­
opiekowanie »ię sierotami i ochronkami, 4. 
wywiezienia z Kijowa do Pohki tj en lianycb 
Polaków, którzy bądź z powoiu chorób, ka­
lectwa lub wycieńczenia nie są zdolni do za­
robkowania, wreszcie tych rodzin, których 
ojcowie lub mężowie zo ':al wywiezieni jako 
zakładnicy prz-z bolszewików, pozostawiając 
rodziny bej opieki i środków d* życia,

Polski Czerwie- Krzyż organizuje t r oko­
licach Warszawy schroniska -Ha tyeh osób, 
które po «rzybyciu s Kijowi do kraju nic 
będą mieli własnego przytułku.

— Związek sokoli małopolski urzą­
dza we Lwowie od 1 do 81 lipca 1920 kurs 
dla zauezycieli gimnastyki. Kurs ten obej­
mować będzie całokształt wychowania fizy­
cznego, gimnastykę systematyczną, grv i za­
bawy, lekką atletykę,

Wyjaśnień udziela Związek sokoli ul. 
Sokoła 1. 7 w godzinach wieozorayeh, Zgło­
szenia do 15 czerwca 1920,

Komitet K. B. K. w© Lwowie, ulica 
Zygmtmtowaka 1, 4. zawiadamia parafialne 
delegacye, konsamy i iisty ta ye, że począw­
szy od dnia 1 czert.e* b. r. zaprowadza w 
swych biurach i magazyn*-h j o d n o r a s o -  
we  u r z ę d o w a n i e .  Godz1* urzędowe dlr, 
stron od 9 rano do 3 po południu.

Repertuar Teatrn miejsLiego.
W ponikdsiałek 31 maia o godzinie 7 

wieczorem „Ma£ame Butterfiy", opera,

Ze sportu.
„Pogoń* — „Czarni* 4 :2  (2 1).

Dwa lata upłynę*? od ostatniego spotka­
nia reprezentacyjnych drużyn obu nazwa­
nych klnbćw — to tet matchowi wczoraj­
szemu towarzyszyło ogólne zaciekawienie 
wśród szerokich kół lwowskiej pabiczncści 
sportowej, która zachęcona wymarzoną po­
godą, zwartą ławą zaległa partery i trybunę 
T. Z, B.

Drużyny stanęły w skład-ie możliwie 
najlepszym; nazwisk poszczególnych graczy 
n r  podajemy; są one dobtie znane bywal­
com sportowym.

Grę rozpoeifli „Pcgończycy" i po kilku 
pięknie kombinowanych atakach z.obywaią 
pierwszy pankt przez Joekonaio dysponowa­
nego Błoneckier- ;  niedłego, ponawiająe cią­
gle swe niebezpieczne wypady zapisują dru­
gi punkt na swą korzyść, oziągnięty przez 
Wacka; „Czarni" otrząsnąwszy się" cokol­
wiek s przewagi „Pogoni" przeprowadzają 
parokrotnie piłkę pod bramkę „Pogoni* i 
uzyskują wreszcie z nu tu  wolnego pierwsze-



go gcala ns swoje dobro; połowa zawodów ckim znajdujące się t a  tsrytoryum Bzptej 
skończona wynikiem 3 : 1  na korzyść sustryackiej depozyta, gotówk* i kosztowno 
„białych". dci, stanowiące własność obywateli polskich

Druga połowa zawodów rozpoczęta dość morą być pod pewnymi warnnkami a pod 
nerwowo pozwala „Pogoni" a miejsca opa- zamknięcia zwolnione i do kraja prsewie- 
nować sytuację, wyrazem ciego jest zdoby- sione.
cie dwóch dalszych bramek, zatem stosanek Podpisane instytucje gotowa są podjąć 
bramek przedctawia się 1 : 1  na korzyść się wszelkich czynności jakie okażą ~;ę po- 
„Pogoni". traebsemi, celem uzyskania two!ni9*ia po

I  teras staje eię rzecz dsiwna; gra wyższych depozytów i celem przywiezienia 
Pogoni, w szczególności środkowej tvóik: ich do kraju nietylko w interesie swej wta- 
naptdn rwie się, traci na zwartości, staje snej klienteli, ale t i  dla wszystkich inte- 
się beiplanowa, nawet chaotyczna, obrona reseatów tutejszych, posiadających deposyta, 
popełnia jeden błąd po drugim, jedyne po gotówkę lob kosztowności, znajdujące się w 
moe pracuje i stara się ratować coraa bar- praech .waniu banków niemiecko -astrya- 
dniej w niebezpiaczeństwie będącą bramkę ckich
Bwej drożyny. . , 0<oby, pragnące skorzystać ainterwen-

Niestety „Czarni" me umieją wyzyskać Cj j  jeda»j a p d pisanych instytucyj dla ca- 
tej korzystnej dla siebie zmiany w grae prze- jów powyi zyeb, winny nraedłoiyć tejie 
eiwnikt, atakują tak niedołężnie i powolnie, najpóźniej do 80 caerwca 1920: 
napad ich złożony i  graeay bea żadne] te- lt  Dokładny spis efektów, gotówki lub 
chmki i ratyny (Fruchter,n »P»- koszt-., wncści, które maj, być zwolnione,
wadaa grę całą do poaiomu o klasę n is  pr*y oznaczeniu miejsca, w którem się aaaj

1 ? inją. He motności należy załączyć ostatnia
istatni kosto- 
aoatryaokieg>,

1*?*1. :JV * V” . ' . '  ss« tuu ia tio  uu ur.iCi,u ,„ ,„„ , złoioeych w
bramkarza; ostatnich k ika  minut me daja 8Ch0wkach doposytowych podać nietylko nu- 
już żadnego re z u lta tu ,^ a ts c h  końeay się me? 8cbowfcŁ j tegoż rawartość, ale też na 
zwycięstwem Pogoni 4:2. Sędzią był k pit n d(Jgi i(i l0|ityma*yę przez bank dla właści 
B uł lara. _ 0je ja schowka wystawioną, — cras kłucie

Baasumująe to, co opisane wyżej stwier- i wymienić odnośne hasło,
dz&my: Pogoń górowała techniką gry nad q q do winna strona wynie-

praeciwmk em bezsprzecznie; nie potir nła ni)i Si Cłe| 5J0W0) ttóre i  nich mają być 
jednak utrzymać jej na naszytym, czg t już 8prowłdsoae d() bra;u, a które mają być 
u niej wiizianym poziomie, w drugiej poło- p0 swrlafemiu i zaopatrzeniu w oznaczenie 
wie giała be% amb eyi, a pod konirc beipla- feoBtrolne władzy skarbowej austryaekiej 
nowo; „Ciarm poaa doskonałym środkowym p0S08tŁwj0Be naćal w banku austry*okim, 
pomocy i obroną nie nraed tawieją na nsj- ceiem uj„twienia ewentualnej spriedaźy na 
bliłBią przyszłość groźnego rywala; konie- gieIdSia tamtejsiej, 
cina jest „rekonstrukeya" ich ataku, nie wy- „ ____, . ,tnymująeego isdnej krytyki, O jakiejś strłej Zauważa się, żs w myśl układu polsko
formie i klasie gry naszych drużyn m ódć ^stryackiego poiy.zki wojenne i inne an 
niestety niem ożna, b y n a jm n ie j na raiie. stry.ckie papiery państwowe mueią być po-
W drużynie „białych" zasłużył grą swóją na “ f  oaJ ° i ieMłS S " * Clem ° lle
szczególne wyróżnienie środkowej pourocy * -Łustryi wywiezione me zostaną.
Sibneider; dobrze się spisały oba sknydła *< Pełnomocnictwo notaryalnie legali- 
ataku, iowane upoważniające Bank do przeprowa-

Na koniec jedna uwsga: brutalne ata- dienia agloazenia majątkowego praepisanego
kowanie bram kam  w chwili, gdy ma piłkę P«e* wladie austryackie, do iwolnienia de-
w rękach lub leży s nią na ziemi jest we poiytn a zamkmęria, do spłaty ewentualnego
Lwowie sjaw^skiem nowem, btds&eem jednftk obe pienie depoiytu, do s&muiy gotówki aa
wstręt i obriydtenie; ssanuiąca się drużyna marki polskie lub inną walutę, do pnewie-
tego caymć nie powinna, a jeśli już w ten S!eal& depoiytu do Polski i do składania 

-  ■ * >— x - ■ • • oświadcień i do wnossenia wsiel-

Bank depoiytowf, filia w Oalieyi). 
Bank gal dla handlu i priemjsłu w Kra­

kowie.
Bauk krajowy Król Gal, i Lodom, s W. Ks, 

Kraków, (i jego filie).
Bank Pnemrsłowy dla Król. Gal. i Lodom,

i  W Ks Krak. (i j -go filie), 
Galicyjska Kasa Oaieaędności we Lwowie. 
Gsl ske, Bank Hieoteciay (i jego filie),

"  Kredytowy (Lwów,

instytucję tntejssą nn podstawie pełnomo­
cnictwa pod 1. wspcinuiaa go.

Poświadeienie władiy skarbowaj nicm 
austr. o dokonanem igłosieain sost*nie w 
n.yśl układu sawarlefo międiy Biądem Pol­
skim a riądem anstryackim swrócone stronie 
xa pośrednictwem poselstwa polskiego we 
Wiedniu, które sporrądai odpis dia uiytkn 
włads skarbowych polskich.

Co się tyciy otwarcia schowków ban- Powszechny Bank 
kowych i praewienia ich lawartości do kraiu. Kraków).
Btv;8owaaem będaie następujące jtostępowanie: Powsxechny Bank Obrotowy, filia w Kra- 

Zwolnione schowki będą otwierane i na- kowie,
wartość ich konsygnosetaą w obecności no- Praski Bank Kredytowy, filia w Galicy 
t»ryusxa i delegata poselstwa polskiego we Tow. akc, bankowe i kantonów wymiany 
Wiedniu. Zawartość xcsUaie następnie korni- „Merkur", filia we Lwowie,
syjnie priedloioną doaamykalnych skrxynek Unionbank we Wiedniu, filia we Lwowie 
xiopatraonych piecxęcią poselstwa polskiego Wiedeński Bank lombardowy i eskont«wy 
i notaryusia i jako depoiyt samknięty prae- filia w Krakowie,
wieiioeą stsownie do dyspciycyi interesowa- Wiedeński Btnk Zwiąakowy, fiil:a we Lwowie 
aych na miejsce prseinactenia. (i jego ekspozytury).

Prsewieiienie wssystkioh awolnionych Zakład Kredytowy dla handlu i nraemysłu!
- Li— i onlA*:lri In Irmin filiii vu  T.wnwindepoiytów, kosxtcw»ości i gotówki do krajni filia we Lwówis. 

odbędaie się prsy współudiiale Poselstwa 
polskiego we Wiednia w wagonach konwo­
jowanych pisea eskortę wojskową i cywilną.

Tytułem prowiayi aa cxynnoś«i powy-} W  15L TT
łej określone Iicayć będą podpisane banki I w ^  3 5  ■
swym własnym deponentom 1 prc. od war­
tości priedmiotów iwolnić się mających, 
praycaem jako podstawę dla oblicienia tej 
wartości prayjętą będiie pray papierach 
stale oprocentowanych i pray losach wartość 
nominalna, pray pożyeakach -  ‘ Ł

Przedstawicie; Japonii w Krakowie.
. Kraków. Wcaoraj praybył do Krakowa 

oienarch 7 5 1 P'erws*y sekretara ambasadr japffń-kiej w 
pM. £ ■ * ."* . t L .* W  d . Pr.gi.

ego ciynić nie powinna, a jeśli juz w teu . .
iposób chce adobywsć bramki, niechaj się to wsaelkich oswiadcień i ao wnosaenia ws
daieje bsi sakody dla adro^is gracaa prae- tiob  P°dań potraebnych dla powyisayehdo ndnelenia substytoeyi dla

ce-

pre, trjte  wartości, pny  wsaystaicn mnycu y  - -  —
efektach i losach tureckich wsrtość kursowa Pr*edpoludnier* swiedaał miasto w towaray- 
w dniu otraymania aleecnia od strony, pray stw“  «»rsaego ref -renta^ Ministerstwa spraw 
kositownościach ałoionych w schowcacb *&gr»nicinych Jana Chcłmirskiego. P. Togo 
wartość saaennkowa stwierdzona p r a l k o -  ‘w,ed‘ “  “ °*en® *arodowe> w; Sukienmeach, 
misyę skarbową austryacką, W wypadkach, Zamek królewaki na Wawelu l kstedrę. Wpi- 
w któkych awolnieuis lab praewiasienie de- sn^ c 8ł,^Je n**wi8̂ ° 1.^° księgi pamiątkowej 
poaytu połącione będaie a sacaególnemi tru- w. r° *18 *w;  Keliksa, umieścił p. Togo 
dnościami lub nieawykłym nakładem pracy ?^° , ?.° pi sn , .B0’, , irif*;0 t8^ e 1 PodPis 
podpisane instytucye lastnegają sobie prawo P- T°go wiaytę
policaenia prowiayi wytsaej aniżeli powyżej Pre*e8t>*i Akademii Umiejętności, preayden- 
wymieniona. towi miasta i rektorowi Uniwersytetu, popo-

rvi i -  • j  • „„„i, . i  łudntu celem awiedienia wsi krakowskiej
. . ®tro^  Mfnwnnńłf .  pojechał do Bronowie, gdaie odwiedaił Wlo-

tówkę lub kosatownośti, asajdujące się w daimieraa Tetmajera, którego cbraay już w 
betpośredniem priechowamu banków mem, Mdieum BBrodoi m  b&rdl^ w ił tJ e s U a ły  
austrsckieh, prowiaya wynouć^ j d i i e  0 g0^c-ie Tetmajer na pamiątkę odwiedain ofia- 
a powyisaem aastraeteniem, n^dto rował gościowi obraa swego pendala praed-
będą strony swró^ć podpisanym bankom st&wjają(.y chatę a okolic Krakowa, P Togo

“  w * — —  *•
aa praewieiienie policarć się mające, które

kiwu r  w — * • ji
lów, oraa do udaielenia substytoeyi dla poU1ICJC Vl'C Oa»vky V——   ^ciwnej strony, i a w ,o r »  u u u « « . .  " " - i - ; *  —

To, oiego byliśmy świadkami na osta- wyissych ciynności wedle swego wyboru
tnim tattechu, pr*y?r»wić możua łatwo gra- którejkolwiek instytucyi finansowej w Au 
caa, mającego „sacaęście" być bramkaraem o stryj. Waór tego ptłitomocnictwa olraymnć 
•--i--*—  . . .  *wr,ia „ j u  może strona u jednej " -----

±U, ~J------
tnim mstschu, pr*y?rawić możca łatwo gra
caa, mającego „sacaęście* być bramkaraem o ““‘ j"1 ------  — D r —
kalectwo na ły  ie całe. może strona u jednej a podpisanych insty

Hoże wydtiały nssaych klubów sporto- tucyj,
wyeh aechcą wysnuć a tego odpowiednie 8, Pcświadcienie właday politycanej I. 

L  instancji, w której okręgu interesent mie-
’ A”  —konsekwer.tye.

8. M.

Depozyta obywateli polskich
z n a j d / u j ą c e  e ię >  

na terytoryum Rzptej austryackiej.

Podpiiane 'nelytucye finansowe w Ma­
łopolsko sawiadamiają, — is  na podstaw e 
układu a daty 9 styesnia b. r. sawsrtego 
międty Btądem polskim a rządem austryc-

Baronowa Prozy. 64) \

NIEUCHWYTNY 8IEDRZENIEC
(Z Mjiłliklej*).

(Ciąg dalsay),
•— Cudowne, powiediiałbym... dyabel- 

nie cudowne — graeeanie prayświadcaył Sir 
Percy.

Chauyelin aamilkł, na pół oniemiony 
wł*snemi ^rrusieaiam i, nienawiśtią i blis­
kim odwetem. Praesunął chustką po csole,
zrosaonem potem.

— Gorąco się robi a takiej pracy... 
co.,.? pinie... er... Ghaubertin?.. — aapytał 
jego pneeiwnik a nieamącoią pogodą.

Marguerita nie mówiła nic; nie miałt 
ełów ma ciłą tę okropność; leca duże jej o- 
eay patrayt/ uparcie w twara małżonka.,, i 
caekała na to spojraeaie, esy na ten znak, 
który ałagodsiłby rozpacaliwą, śmiertelną 
trwogę jej serca, ale cackała daremnie.

Z wielkiem natężeniem Chaurelin sku 
pił się teraa w sobie a clnciai głos drżał 
mu n'eeo, udało mu się jednak mówić dalej
dość spokojrie:

— Zipewne nie jest dli pana raecią
nową, Sir Percy, ie  w ciłej Fnncyi uraą. 
daamv saereg uroeiystości narodowych na 
caeść nowej religii, którą Ud ma prsyjąć, 
Demoiselle Dóeirće Oandeille, znana panu, 
będaie podcaas tyeh uroczystości uosabiać 
Boginię Bcaumu, jedyną, jaką obeenie uzna­
jemy we Francji,., Obrano ją specyslnie ku

instancji, . ------ . „ _______
sika, stwierdzające, ie ma on stałe miejsce 
lamissakania w cbsiarach obecnie do Polski 
nalerząeych od 1 sierpnia 1914, te jest oby­
watelem polskim a ewentualnie też, ie opła­
ca c<d 1 sierpnia 1914 podatki w obszarach 
obecnie do PoUki należących.

4 Poświadczenie władzy skarbowej nie 
m;ecko-*ustryack:ej stwierdzające, ie  efekta 
względnie gotówka złożone w b&nku autrya- 
ckim, a obecnie zwolnić się ma ąee zostały 
w swoim czasie zgłoszone w myśl tamtej­
szych przepisów (VerwógeB8«jmeldu»g) O ile 
zgłoszenie to dotychczas nie nastąyił>, zo­
stanie ono dodatkowo uskutecznione prrez

— r— ---------- r ----  >1
aostaną stosu* kowo lOiłoicne na wsaystkie 
strony interesowane. Strona udzielająca zle­
cenie co do awolnienia awych depozytów 
winna przyjąć pisemnie obowiązek ponoszę 
nia wszelkich kosztów i prowizji.

W końeu zwracają podpisane instytu 
cye uwagę na to, ie  powyhsaa akcja potrwać 
może czat dłużssy i że ze względu na jej 
charakter zbiorowy nie mogą wobec poszcze­
gólnych interesów przyjąć odpowiedzialno­
ści aa termin, w którym depozyta ich będą 
mogły być zwolnione lab do kraju przewie­
zione ani też aa realizację kuponów, jakie 
w międzyczasie narosną. Z aal zuw&niem tyeh 
kuponów oraz sstnk wylosowanych będą pod­
pisane instytucje mogły zająć się dopie&o 
po wcieleniu przewiezionych a AusGyi efe­
któw do ich tutejszych depozytów.
Akcyjny Bank Związkowy dla stowarz. za­

rób i gospodarczych,
Bank dla haudln i przemyełn w Warszawie, 

oddział, w Małopolsce, (Powszeibny

Z Izby francuskiej.
Paryż, (H trts). Uba uchwaliła 585 

głosami przeciw 65 yotim zaufania dla 
rządu.

Namaluj i odpowiedzialny rnciaktor 
STANISŁAW KOSSOWSKI,

NADESŁANE.
Za tę rakrykę Radakeya nia biarxa odpowisditalnotel:
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Kufry, Walizki, Torty sKórz. i pldelenns.

temu, w nagrodę ta  usługi, które nam świe [ 
żo o*dsła,. a ponieważ Bonlogne jest tem “ 
szesęsnem miastem, w któr. m ndało nam s ę 
oddać Cstrwontgo Bied^ieńca w ręce spra­
wiedliwości, przeto uroczystość narodowa za­
cznie się w obrębie murów tego miasta, przy 
ciem Demoiselle Oandeille odegra rolę po­
trójnie uczcionej bogini.

— I  wesoło będzie się tu dziać w Bon­
logne, spodziewam się.

— O, wesoło — odparł Chaurelin * 
mimowoloym, dzikim pomrukiem, kładąc 
długi, do szpona podoby palec na fatalny 
papier leżący przed n m — wesoło, bo my 
ta w Bonlogne będziemy świadkami tego, co 
nayełni radością s e re  każdego patrjoty fran­
cuskiego... Niel nie śmierci Czerwonego Bie- 
drzeńcz było nam potrs ba .. nie męcaeństwa 
wybranego b listera Anglii.,, lecz upokorze­
nia i klęski jego... ośmieszenia, pouGeaia.. 
hańby i pogardy. Pytałeś mię pan niedawno 
jak umyśliłem sobie dopiąć tego... A więc! 
wiesz pan jut teraz — ie  p r e i  zmuszenie., 
tak, z m u s z e n i e  pana do napisania i stwier 
dzenia podpisem l’stu i do przyjęcia pienię­
dzy i  mych rąk, które będą parzyć pa 
na gęstem i ośiułem błotem nieodwołalnej 
hańby.,.

— Na miły Bóg! — uprzejmie zawoła 
Sir Percy — jaką pan masz nadzwyczajną 
wprawę władania naszym językiem... Chciały 
bym ihoć w przybl żeeiu tak dobrze mówić 
po francuska...

Marguerita podniosła s:ę z krzesła, jak 
„ automat. Czuła, ie nie potrafi dłużej osie- 
j dzieć spokojnie; ie  la s u ie  krzyczeć nieludz­

kim głosem ze zgrozy nad tym niegodziwym | 
pomysłem, który urodzić się mógł chyba w r 
roórgt s ta tu a . Nie mogła pojąć zachowaiia 
się Perci'ego. Był tp jeden z tych straszli­
wych momentów, przeżytych parę razy do­
tąd zaledwie, kiedy eiła osobowość jej męża 
zdawała się zamieni ć jakby w cień, rozpły­
wać się i usuwać z pod jej świadomości, zo­
stawiając ją niaopisanU samotną i nędzną, 
ufną lecz konającą z trwogi.

Chciała powiedzieć mu wszystko, co 
m iała w sercu, pragnęła oznajmić mu, jak 
mało ceniła swe własne życie, a jak wysoko 
iego hcnorl Lecz jakie mogła nczynić to 
wobec tego szat as a , który chiehotał i drwił 
w nsdziei tryumfu? A zresztą z pewnością 
Percy wiedział 1

A wieiząc o tom wszystkiem, czemuż 
nic nie mówił? Czemu nie wyrwał tego ha­
niebnego papier: z rąk tamtego niegodziwca 
i nie n ac i mu go w twarz? Lecz cboć jej 
czułe ucho mało każdą intonację głosu msł 
żonka, nie mogła odkryć naimniejszej szoret 
kości w jego swobodnym śmiechu; ton był 
najzupełniej naturalny a on sam zdawał się 
być — naprawdę — niezmiernie ubawiony.

Wówizis przyszło jej na myśl, że może 
on wolałby, aby ona teraz odeszła, 4e «Leżał­
by może być sam na sam z tym człowiekiem 
który znieważył go we wszystkiem, co była 
dla niego najświętsze i najdroższe — jego 
honor i jego żona... ic  może, czując, i i  nie 
potrafi dłużej panować nad sobą, nie iyuzyr 
sobie jej obecnośai przy należytej a bez 
względnej odprawie, jaką zamierzał dać po 
dłemu intrygantowi.

Tak! T&V było; bez wątpieiia! Co do 
tego nie mogła się myl<ć; snsla jego prze­
sadne wyobrażania o ioin co wypadało i 
arzjstało czynić w obe;acśei kobiety i wie­
działa, ia nawet w takiej chwili dominują- 
cem jego życzeaiem było, by czysto lon­
dyńskie maniery kierowały każdym jego u- 
czynkiem.

Powstali, więc, aby wyjść, próbując 
jeszcze raz odczytać wyraz jego twarzy... by 
odgadnąć, co BŻę działo w jego duszy.

— Pani — rzekł zginając się przed nią 
we wdzięcznym ukłonie — obawiam się, ie  
ta przydługa rozmowa zmęczyła moją panią 
nieco...

Ta wesołe wymiana żartów pomiędzy 
moim uprzedaią^ym przyjacielem a m*ą, nie 
powinna się była przeciąg iąć tak długo w 
noc.. Czy pan nie byłbyś łaskaw, protnę, 
wydać rozkazu, by odprowadzono Lady Bia- 
keney do jej pok ju?

Stal ciągle poza okręgiem światłe, więc 
Margaerita iurtyrktownie podeszła ku nie­
mu. Na tę jrdaą sekundę zapomniała o obe­
cne ś i  Chaujelina. zapomiała o swej wrodzo­
nej damie, o mocnem postanowieniu zacho­
wania obojętności i milczenia: nie mogła 
dłużej zap*nować n td  szaionem biciem ser­
ca, rozpaczliwem rozdarciem suszy i z na­
głym porywem wyszeptała, głosem złamanym 
wsieci potężną miłością i namiętną prośbą 

— Pereyl

(Ciąg dalszy nastąpi),



Licytacyfe.
E 72/20/3, EJykt licytacyjay, Dni* 30 

czerwca 1-20 o godz. 10 przed południem 
oabędzie się w tutejszym sądłie biurze 25 
licytzeya następujących w skład księgi grun­
towej gminy Brody wchodzących realności: 
whi. 4i7 parcela bud. 1182 dom Nr. 84i/a, 
wbl. 590 parcela bud, 1197 podwoize, wh*. 
591 pcrcola bad. 1189 dom Nr, 836, whi. 
593 parcela bud. 1195 dom Nr. 838, wbi.
1100 parcela bud. 1184 dom Nr. 443, wbl.
1101 parcela bud. 1185 dem Nr, 443 i par­
cela giunt. 532 podwórze celem zniesienia 
współwłasaosci, Łączna cena wywołania i 
najniższa oferta wynosi 70.000 msrek.

Sąd powiatowy.
Brody, dnia 20 maja 1920, (5019)

E. 129/18/12. Audyencya do podziału 
licytacyjnej eony tupną nieruchomości. Strona 
egzekwując* Wigiur Schaffel w H.liezu, 
atreua aebowiązana Michał Maślak w Sie- 
mikowca, h o 300 kor. %pn. Do ro*prawy nad 
podziałem ceny kopna zlicytowanych realno­
ści. wykaz hipoteczny 1. 250 ks. gr. gm. 
nat.; S.amikowce w kwocie 6,000 kor, wy­
znacza się andyaneyę na dzień 1 iipca 1920 
godz. 10 przed połndniem w biurze Nr. 10,

Ponieważ dotyoąca księga gruntowa 
zaginęła, przeto wszyztiieh, którzy iąd aą  
zaspokojenia awych preteneyj z licytacyjnej 
eeny zupna, względnie z tany objęcia, wzywa 
się, aby zglosiu swe pretensye w kapitale, 
odsetkach, świadczeniach powrotnych, ko­
sztach i innych uależytośeiach ubocznych 
przed audyencyą lub na audyencyi, a zara­
zem, przędło tyli najpóźniej na andyencyi 
w oryginale lab wierzytelnym odpiaie wszel­
kie dokumenty, słaiące do wykazania tych 
preteneyj, o ile one w sądzie jeszeze się nie 
znajdują, gdyl inaczej pretensye ich o tyle 
tylno uwzględni się przy podziaie, o ile 
aktów zajęcia i innych aktów egzekucyjnych 
będzie widoczne, ze pretensye te prawnie 
istnieją i.powinay być zaspokojone. Zgłoszeń 
po skończenia audyencyi uzupełnić nie mużna.

Sąd powiatowy.
Halicz, dnia 10 maja 1920. (5u04)

E. 81/19/6, Edykt licytacyjny. Dnia 7 
czerwca 1920 god*. 11 przed południem od­
będzie śi’ę W murze Nr, 6 £ au tutę siego 
licytacja reaneści wyk. hip. 701 gm. Skw»- 
rzawa stara składającej się z roli ocenionej 
n t  400 norun i realnośei wyk. hip. 713 gm, 
Skwarzawa stara składającej się z pgr. 192*/2, 
JV24 stanowiąee las w niwie „Hryszcze” 
oraz 1484/2 las w n wie „Mogiła” ocenionej 
na 3.220 aor. Najniższa cjus, niicj której 
sprzedaż me nastąpi wynosi co do p.erwaiej 
realności 267 kor,,- co do drugiej *aś 1,073 
koron. Warunki licytacyjne i inne odnosue 
dosuinewta pricJneĆ L i t w  W sądzie tutej- 
Hijm w biurze Nr, 6.

Sąd powiatowy, Uddział IV.
2óła. ‘w. unia 81 marca 1920, (5021)

Wyroki prasowi.
Pt. 90/20. (4499)

W Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej I
Sąd okręgowy karny we Lwowie urzekł 

na .mibsek Prokuratury przy tymże sądzie, 
te  treść czasopisma „Gaieta Coczienna* nu­
mer 8765 z dma 13 maja 1920 r. w arty­
kule pod tytułem; „O ouhr.nę większości” 
w całości z wyjątkiem tytułu i podpisu au 
to rt zawiera znamiona występku z §§ 802 
i 200 u. k, uznał dokonaną w dniu 12  maja 
1920 konfiskatę za usprawiedliwioną i za­
rządził zniszetenie całego nakładn — i wy 
dał w myśl § .493 p. k. zakaz dalszego 
rozpowszechniania tego pisma drukowego.

Lwów, dnia 12 maja 1920.

Pr. 92/20. (4572)
W Imienin Republiki Polskiej!

Sąd okręgowy korny we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratury pr*y tymi6 sąd»ie, 
że treść ozasopisma „Hromaduka Dumka” 
Nr. 1J 2 z dnia 11 mu,a 1920 w artykule 
pod tytułem: „Po zanuttju Kyjiwa” w ustę­
pach: a) od stów: „Supukijnyj kyj.wskyj 
hromadjanyn” at do ułów tut pi ed słowami 
(Etr. 1 szpalta 2) polska armija wede u 
Kyjiw swoho kandydata”, b) oa słów: pry- 
dywyt s it  do dijalnosty* at do koń ja arty­
kułu t. j. do słowa: „dnia*, zawiera zna­
miona występku z art. IV. (300 u. k,j u. z, 
17 grudnia 1862 Nr. b Di. p. p. s 1863,
inekroM. i § 808 o, fc i zbr. s § 65 a) 
«

u, k. uznał dokonaną w dniu 18 isaja 1920 
konfiskatę za usprawiedliwioną i zarządził 
zniszczenie całego nakładu — i wydał w myśl 
p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania tego 
pisma drukowego.

Lwów, dnia 14 maja 1920.

Pr. 93/20 (4573)
W Imieniu Rzeczypospolitej PoiskiejI

Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł 
na wmosek Prokuratury p*zy ty ?»;/-.e sacLi.!, 
Ze ŁibSĆ ółfssc.jcy pod tj-tuf. ;in „pawuky ta 
Muchy*-, zawiera znamiona występku z § 302 
u. k. uznał dokonaną w dniu 14 maja 19*0 
konfiskatę za usprawiedliwioną i zarządził 
zniszczenie całego nakładu — i wydał w myśl 
§ 493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania 
tego pisma drukowego.

Lwów, dnia 15 maja 1920,

Pr. 91/20 (4574)
W Imieniu Rzeczypospolitej PoiskiejI

Sąa okręgowy karny we Lwowie orzekł 
na wniosę* Prokuratury przy tymże sądzie, 
ze treść ezasopisma „Żenuj* i Woija” nr. 2 i 
z dnia 16 m»j* 1920 r. w artykule p. i.: 
„Nasz czasopys* w ustępach: aji od słów: 
„Nie dywuycja, szcao" az do słow tut przed 
słowami. „Ta wse ce daremne tain, de”, b) 
od słów: „obstawyn ireb* dułuczyty” za­
wiera znamiona zbrodni z § 65 a) n. k. uznał 
dokonaną w dnia 12 m*j& 1920 konfiskatę 
za usprawiedliwioną i zarządził zniszczenie 
całego nakładu — i wydał w myśl § 493 p. k, 
zakaz dalszego rozpowszechniania tego pisma 
drukowego,

Lwów, dnia 14 maja 1920.

Tr. 94/20 (4640)
W Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej I

Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekl 
na wmusek jprokuratury przy tymże sądzie, 
że treść czasopisma „Gazeta wieczora*” 
numer 5229 z dnia ió  maj« 1920 w artykule 
pod tytułem: „Aa sreornym ekranie „Uskar­
żam” w u Kępacu : (str. 6 szpaita 2) od slow 
„Groby w ottych" do słowa: „piastować”, 
b) od słow: „Ale jut nie oskarż*” aż do 
słów; „i nie bęuz.e di* zmiłow.n cj  od 
słów: „Oby fiun ten” *i do słów: r dia 
wojny” zawiera znamion* występku z § 305 
a. k. uznał dokonaną w dniu 14 maja 1920 
konfiskatę za usprawiedliwioną i zarządził 
zniszczenie całego nakładu — i wydał w iayśl 
§ 493 p. k. zakaz daiszego rozpowszechniania 
tego pisma drukawego.

Lwów, dnia 15 maja 1920,

tamatte ouwieszczeniaa
G, II. 63/20/2. Przeciw Iwanowi Mam- 

czir, s. Petra, z winogradu, któr go miejace 
pobyto jest nienane, wniesiony zoatał do 
sądu powia,owego w Gwoźiz.u przez Zofię 
Bojczuk, żonę Petr- i tow. poaew o dopiszcie 
me ao współposiadania 2 i eześM nierucho­
mości, w spadku po s. p. Piotrze Mamczurze 
pozostałych. Na podstawie pozwu wyznacza 
s ę rozprawę na dzień 23 czerwca 1920 r. 
godz. 8 przed południem mu.o Nr, 10, Ce­
lem strzeżenia praw pozwanego ustanawia 
siv p. ar, Natana Gefctlra*, adwokat* krajo­
wego w Gwoźdtuu, kUttlurein.

Tenże kurator zastępować bgdin pozwa­
nego w jizadŁ nej sprawie na jego koszt i n.e- 
bezpiecziństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika Lii zamianuje,

Sąd powiatowy, Oddział II 
Gwtżdziec, dria 14 m uca 1920, (4938)

G. I. 348/20/2. Przeciw nieobjętej mas e 
spadkowej po b. p. Cecylii Lyszuk, a Tato 
wiec, wmesiouy zoatał do sądu powiatowego 
w G .oźdz u prz-z Ma.ronę * y zuk pozew o 
dopustcteme do wspołponadania ogrodu t j. 
1/5 eięś:i pgr. lk. 2950 i 2351 Lm. Turka. 
Na podstzwie pozwu wyantczono »ozpia; g 
na dzień 23 czerwca 1920 o godz, 9 raso 
Diuro Nr. 10. Oclem st zezenia.p/aw pozwa­
nej masy ustanawia się p. dr, J, Sobflsonna, 
adwokata krsj w Gwozdzsu, kura, rem.

Tenże kurotor zistępowic będzie po­
zwaną masę w ize zonej sptawie na jej kosit 
i pietezp.eczenstwo dopóki kio z intereso­
wanych w sądzie się me zgłosi,

Sąd powiatowy, Oddział I.
Gwcżdziee, dnia 14 maja 1920, (4999)

C. II. 426/30/1. Frzeciw Piotrowi Mi­
chałowskiemu i Mavronie Michałowskiej 
z Korelówki, których miejscr pobytu jest nie- 
inane, wniesiony został do sąau powiato­

wego w Borficzowie prsez Karola Romi- 
nows. ;ego z Koroiówki pozew o uznanie i 
zevwvienie na niabuiacyę prawa włrsności 
do realnośei lv:h. 691 gm. Koroiówka zpn. 
Na pcdsiraaie pozwu wysrać .ono audyencyę 
na dzieU 13 lipca 1920 o godz. 8 rano w tut. 
sądzie sala Nr. 9. Celem strzelenia praw 
Piotr* i Matrosy Michałowskicn, ustanawia 
się p. dr. Stojows&iego, adwokata w 3  r- 
riif.zowie, kuratorem.

Te.rNej kurator z;.£;tępow[.ć b ęd zie  P ;otr*  
j M a tn n ę  M ich a ło w sk ich  w rreczonej sp ra ­
w ie na  jego  k oszt i n ieb ezp ieczeń stw o , d o ­
póki om  w sąd zie  «ię n ie  zg ło szą , lub p e ł­
n om ocn ik a  n ie  zam ianuje.

Sąd powiatowy, Oddział II,
Borstczów, dnia 22 maja 1920, (5003)

0.183,20/1. Przeciw nieobjętej masie 
spadkowej po b. p. Cyprze Gellmann wnie­
siony soitał do sądu powiatowego w Ko- 
pyczyńcach przez Osiasa Neumana, kupca 
z Oi orostkowa, yozew o zermnie dokumeniil 
zpn. N* podstawie pozwu wyznaczono au 
dyeacyę do rozprawy na azuń 17 czerwca 
1920 u godz. 12 w południe B. Nr. 9, Ce 
lem strzeżenia praw pozwanej masy usta­
nawia się p. Samuela Steinberga w Oho- 
rosuowie, kuratorem.

Sąd powiatowy, Oddz. I. 
Eopycz/ńce, dnia 23 kwietn a 1920, (5005)

G. III. 147/20. Frteeiw Maryannie 
Wożniak curee Jana z Lipinek, której miejsce 
pobyto jest nieznane, Wniesiony aoatał do 
sądu puwiacowego w Goriicacu przez Ma- 
ryannę Wożntau, córkę Jakóba w Lipinkach 
pozew o własność 1/6 części reainosci whl. 
40 gminy Lipinki, Na podstawie pozwu tego 
wyznaczono aadyencyę na dz eń 31 moja 
2920 o godz. 9 w bimze Nr. 2 l w tat, ,ią- 
d*ie. Celem strzeż m a  praw niewiadomej 
z nne^sca pobytu powyż wapammanej usta- 
n_w. j  się p. Męcihskiego, adwokata w Gor­
licach, kuratorem,

Tenże kurator zajtępować będzie po- 
wyż TFsr jTinian' w rzetiionej sprawie na 
jej koszt i niebezpieczeństwo dopóki ona 
w uą&zte się nie zgłoai lub pełnomocnik* 
nie zanuanuje.

Sąd powi itowy, Oddzi ił III,
Gorlice, dnia 14 maja 1920. (5014)

♦
Og. IV. 294/20 (1). Przeciw Kalini­

nowi Er ust i Branie z Wolfów Emsu, których 
m.ejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stc. do sądu okręgowego w Stryju przez 
Ghanę Woli pozew o %api«tę kwoty 15.120 
kurou zpn. Na podstawie pozwu wyzna­
czoną uosiuła audyeneya ao us uc) rozprawy 
na daień 10 czerwca 1920 r. o godz. 9 rano 
w sali rozpra* Nr. 83. Celem strzeżenia 
praw pozwanych ustanaw ., się p, dr. Rotha, 
adwokata w Stryju, kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanyca w rzeczonej sprawie na ^ n  koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują.

Sąd okręgowy, Oddział I.
Stryj, unia 4 m»ja 1920. (5015)

Prez. 15570 4 UD/20. (4366j
K o n k n r s.

Konknis na poe >dę praktykanta Urzędu 
depozytów aąaowo cywilny h we Lwowie, 
głoizoni w Nr. 110 Gazety Lwowskiej, 

upływa z dniem 25 tnajz 1920.
Prezes sądu apelacyjnego,

Lwów, dnia 8 maja 1920.

Kuratitli.
P. 118/19,2. U hwiłą sądu powiato­

wego w Rutach z 7 lifrt praa 1919 L. 1/19/4 
pozbawiono całkowicie własno wolności Pa- 
ra.kę Czoboriik ur. D.diek, żona Hrycku, 
zam.esak ł wl j d i . wi e ,  a tc z powodu m ar­
notrawstwa. Kuratorem ustanowiono Hrycka 
Ctoborieka syna Mikołaja z Tudiowa

Sąd powiatowy, Oddział V.
Kuty, dnia 29 g iudtia  1919, (2894)

P. 266/19, Uchwałą sądu powiatowego 
w Kosowie z dnu  24 sierpniu 1918 L. 11/18 
rozbawiono całkowicie wnsnowolności Iwana 
Pasieczniaka lina lunieiskrtego w Smolnej

z porodu choroby umysłe. Kurator«io n>!ta- 
nnwiono Iika Pzsieczniaka Iwana ze Smudnej.

Sąd powiatowy Oddział V.
Kosów, 29 listopada 1919. (2813)

P, 232/08. Sąd powiatowy w Kcsowie 
jako władza nadkurateiarua niewłasnowolnej 
Hafii z Korpaniuków Datyluk orzeka, że 
>no«i się pozbawienie" rłasnowolnośc., co do 
niewłasnowoinej H lii Dsnyiuk oraeczoae 
tus. uunwałą z 7 wrziśnia 1908 P, 232/08,

Sąd powiatowy Oddział V.
Kosów, 3 marca 1920. (2814)

P. 115/18/L. Uchwałą cąuu powiato­
wego w Kutaeh z 2J grudnia 1918 r, L. cz. 
L 29/18/7 pozbawiono częściowo własno- 
wolności Maryę Maujoszczuk córkę Koźmy 
zamieszkałą w Dołhopolu, a to z powoau 
nieudolności umysłu. Doradcą ustaurnouo 
Dmytra Miehajluk* syna Marka z Dołhopoia

Sąd powiatowy, Oddział V.
Kuty, dnia 29 grudnia 1919, (2892)

P. 120/ 9,2, Ucbwałi, sądu powiato­
wego w Kutacn z 2 października 1913 r. 
L, 37/18/5 pozbawiono całkowicie własno- 
woiności Me taschego f.asnera zamies.kałego 
w Kutaeh, a to z powodu ehuroby umjalę- 
wej. Kuratorem ustanowiono Basię Kosner 
T Kut

Sądj powiatoT7 , Oddriał V,
Koty, dnia 29 grudnia 1919, (2892)

P. 17/20/19 Ogłoszenie pozbawienia 
własaowolnośoi, Uchwałą sądu yowiatuwego 
w Ulanowie z dnia 1 październita 1919 r. 
L. 2/19/9 pozbawiono częściowo własnowol- 
kwśei Andizej* Smołę synr Jakóbr i Elżbiety 
zemustkałego poprzednio w Bielińcu p o r. 
Nisko, a tu z powuda choruby umysłowej, 
Dotaaeą ustanowiono ojca jego, Jakóba 
Smcłę, w Bielińcu.

Sąd powiatowy, Oddział I,
Ulanów, duia 1 marca 1920, (3029)

P, 92/12. Sąd powiatowy w Kosowie 
jako "rłaazr naakarateW na niewłasnuwolnej 
Paraski Płytuznk orzeka, iż znesi się co do 
niewłasnuwolnej Paraski Płytczuk jęjzoa- 
wienie włcsnorolności orteezone uchwałą 
z 8 sierpnia 1912 P. 92/12

Sąd powiatowy, Oddział V.
Kosów, dnia 15 marca 1920. (8183)

P. XI. 127/8/7. Uehylenie kurateli. 
Uchwałę sądn powiatowego w Kranówie 
x dnia 13 lipca 1903 1, cz. L XI, J2/7/9 
zawierającą kuratelę nad M ną Horowitz, 
toną Aleksandra zamieszkałą w Krakowie, 
ul Jana 1, 7, x powoau choroby umysłowej 
uchyla się.

Sąd powiatowy cyw., Oddzi J XI,
Kraków, dnia 27 marca 1919, (2980)

Edykt*
w sprawach uznania zi zmarłego*

T. 174/19(3). Mikołaj Pundur syn Wa- 
wrzyńea i Melami z Sz:xepnych a mąż Anny 
ar. Czepak, urod.ouy 18 grudnia 1888 r. w 
Stalinowcach, rei. gr. kat., rolnik w SUń- 
koweacb wywieziony w inąju 1915 r, przez 
władze rozsy skie do Rcssyi pod zarzutem 
wrogiego usposobienia dia panstwa rozsyj- 
skiegu, nie dat od tago czasu po dziś dzień 
tadiiegu znakn życia i wszelki śhd  po nim 
zaginął.

Wobec tego nr wniosek jego tony 
i draża się postępowanie celem uznania go 
za zmarłego, c ntałżeneswa zawartego pnezeó 
dnia 12 czerwca 1910 r. za rozwiązane. 
Wyuaje się przeto ogólne wezwanie, ażeby 
najpóźniej do 6 miesięcy od dnia .a
nimejaz^go edyktu w Górnic urzędowej, t  j. 
do dni* 1 październma 1920 udzielono są­
dowi, albo p. dr. Miichowi, atrtrokitowi w 
Brzetanach, którego ustan-.wia się obrońc > 
wętfa małżeńskiego, wiaaomości o zaginio­
nym, któieKo rownocz^śaie się wzywa, aby 
w po wyż zakreślonym czasokresie zgłosił się 
w sądiie lub w inny sposób lał znać o 
■obie.

Po bezskutecznym upływie tego czaso­
kresu sąd na ponowny wniosek erzeknie 
ostatecznie o uznaniu za zmarłego i rozwią­
zaniu małżeńat* a,

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Brzełany, 18 marca 19*0, (4917)



T. 5/20 (3), W drożenie postępocsn ia  
"lem uznania u  zmarłego. S taaisław  M iot 

8Jn  M ichała x H uty połonieckiej pow iat Busk 
P''»w >łany w sierpniu  1914 do wojska, a we­
dle te tn a ń  świadka W awrzyńca W orenow-. 
8^ieg3, poznał cu w *>w oli ro syjskiej w 
°b«we jeńców w T i' ku gub. SaraaralPej w 
r- 19l 5 Miota, k ~ry w sierpniu  1915 zacno- 
rowg^ na tyfas, a zal-rany do szpitala, m iał 
t»mżr jak świadek s /y u s ł  w 2 tygodnie p ó ­
źniej umrzeć,

(idy z&iem można przyjąć, te zaistnieje 
Ustawowe domniemanie s § 24 1. 2 ust, 
c?w. i § 1 i 2 aeUwy % 31 marci 19 8 Ds 
P- Nr. 128, przeto zarządza się na wsio- 

j flK° io-y Maryi Mło: poetępowsai *, 
'-aleiu uzaania Stanisława Młota sa zmar­
łego. zagin:.enpg >. Wydaje się przeto ogólne 
Wezwanie, nieb? udziełono sądowi lub ku­
rni on. wi p. d .  Stemhell* w t. adwokatowi
*  Złoczowie. którego ustanaw ia się x*raiem  
kuratorem  węzła srałżeńskiego, wiadomości 
o po??yi wyBłi«»iovym.

Gdyby S tan isław  M łot mimo to ty ł 
**!Fwł się. aby staw ił się  pried  podpisanym 
sadosK; lab w i n sit sposób dal znać o sobie. 
Sąd tu<«ij sy aonowną prośbę po dnir 15 
lisiO[ada 19*0 rozstrzygnie o uznaniu xa 
tm arłego.

Sąd okręgowy, Oddsiał 17  
Złoczów, 12 kw ietnia 1920, (4882)

T. VI, 2 4 0 1 9  (9), W droienie postępo­
wania celem uznania za zmarłego, Zgraja 
Ję li,* ]  syn Jan a  i Zofii, rolnik z G robli po- 
*u--, Boehnia, urodzony tam ie  w r. 1878 
przydzielony w sierpniu  1914 do 32 pułku 
Po^p litego ruszę a, n e daje z«ać o sobie 
°d paźdz dknika 1914,

Gdy zatem m oina przyjąć, ie  zaistn ie­
li  warunki ustawowego (tw ierdzenia śm ierci 

' *  myśl § 1 ustaw y z 31 m arca 1918 Dx. 
p. Nr. 128, przeto a a  prośbę K atan y u y  

"irajow ej wdraża się p o łtęp cw an u , celem 
S k a z i ł  wymienionej osooy za zm arłą , a za- 
r> wn ogłasza się wezwanie, a ie b j udzielono 
8łdowi wiadomości o x*gi»ionym.

A ndrzeja Zgraję wzywa s ię , ażeby 
?t»wił się przed podpisanym  sądeut lnb w 
Idny sposób dał znać o sobie. Po dniu 15 
trudn ie  1920 r. sąd n . ponowny wniosek 
«rxeknie ostatecznie o uznaniu za zm*rł«go, 

Sąd okręgowy eyw. Oddi, VI,
K ików , 6 kw ietn ia  1920, (4471)

T. 26 20 (3). Za z«uzenic postępowania 
celem uznania za zm arłego. Łeś M trusiak  
*e Starego G w o S ala , ut.-dzouy 28 marcu 
1887 w (SWcidżiu s n r/m , ożeniony i  A u«ą 
^idem ien uk M arusiair, z początkiem  wojny 
8*i»tow rj w r. 1914 powołany do wojska 
Mietrysckiego przydzielony do 24 yp. p .sał 

i a° i Ifcy swej zaraz po odj żdzie na wojnę
*  r. 1914 i od tego czasu wszelka wieść po 
“'itt zaginęła, Wedle karty  ro resyoed  ncyj

(Au k u n fts ttlle  fllr G efsugene) M n usiak  
j.°8tac się m .a ł do n iew oli serbskiej d. 28 
•stofada 1915 r  Zwierzchność gm iny Gwo- 
*i«ee S t ry je-zczg dnia 5 m i ca 1920 r, 
r  €7 stw ierdza, i> m e ma wiadomi ści o 
v c in  lub  śm .e ic , M -m  i.k a ,
. Gdy zaUm m oina p iz g ą ć , że zsisinie- 
14 Warunki u s u f fo ą e g  dom niem ania śm .er- 

W m yśl § 24 1. ust. cyw. i § 1 uitaw y 
®l m rrca  1918 Bz, p, p, Nr. 1.S8 i rozp.

J4*®, z 8 k rie tm a 1918 v  , p. p. Nr. 13i,
się na wni<-stk A n»y z Zadem łaniu- 

Ma usr.k  postępowkn.e celem u nam  a 
'P m itn ionej oso) y za zm arłą, a zaraz m 
.Stasia się wezwanie, ażeby u liie lo n o  w a- 
^m ości e zaginionym  sądowi lub p. dr. 
^Ucznekerowi aiw okatsw i, którego ustanaw ia 
l8 kuratorem  i obrońcą węzła m a k  ńskiego.

Ł  s i t  Maru,siaka wzywa się, aby atawił 
“ p n e d  podpisanym  sąd m lub w inny

b dat znać o sobie. Po upływ ie 6 mie
. „  od da ia  ogłosiettia edyktu w Gazec.e, 

p ę d o w e j sąd na ponowny wniosek oriekm e 
■> ^ n ie rin ie  o uznanie za zmarłego.

bąd okręgowy, Oadział IV,
kołom yja. 10 kw ietnia 1920. (373a)

V  T. 348/19 (5), W drożenie postępowania 
j  p * m  uznania za zmarłego. Paw eł Grzego- 

,*** urodzony 12 stycznia 1880 w Sliwniey 
^*o Dubiecka, żołnieiz 18 putku obrony kra- 
l&Wej, jako jekiec w ojenuy zm arł w sierpniu 
®t5 w Ornaku.

V Gdy zatem można p.zyjąć, ie  zaistnieią 
trunki ustawowego stw ierdzenia śm ierci w 

’ J ł ś i  § 24 j 277 ustawy cyw. i ustawy 
J l 6 lutego 1883 Dz. p. p. Nr, 2Q, zarządza 
5  prośbę A nieli Gizegorzakowej pootę- 

tblem  wymienionej osoby
?  zm arłą i uznam a m ałżeństw a tegoż ż a ­
b i e g o  w Dub ecku 1 iu ln a  1905 z A nielą 

Bw„>ze;a’.liow G rtegorzakową sa rozwią-.ane, 
'k r  żem ogła*za się we-twa*i:<e, *by unzie- 

IJw> wiadomości o zaginionym  sądow i, albo 
' l  dr. Busemauinowi, adwokatowi w Fr*e- 

, którego ustanaw ia « ę  kuratorem  i 
^ ń t ą  węsaa małżeńskiego,

Paw ła G m g o rzak a  wzywa się, a b j  sta- 
kię p n e d  podpisanym  sądem lnb w inny

! sposób dał znać o sobie. Fo upływie sześcio 
miesięcznego czasokresu od ogłoszenia edyktu 
w Gazecie, sąd na ponowną prośbę orzeknie 
ostatecznie o wniosku.

Sąi okręgowy, Oddsiał V 
Przemyśl, 9 kwietnia 1928. (4949 2—8)

T. 146/19 (7), Wdrożenie postępowania 
celem uznania m zmarłego. Stefan F.l syn 
Miebała i Maryi w Tucsapach 7 kwietnia 
1886, urodzony żołnierz 34 pułcu striolców, 
jako jeniec wojenny, im irł wedle zeznań 
ś iiaakóit Mikołaja Kuzznira iTymka Czere- 
pachy w miesiącu wrteóniu 1917 w szpit*lu 
w Nowogrcdtie Wołyńskim.

Gdy zatem można przyjąć, że zajdą 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 i 277 ustawy cywil, i ustawy 
z d iia  16 lutego 1883 Nr, 20 Dz. p. p., 
przeto wdraża się na wniosek Anny Fil 
postępowanie, celem uiaai ic  wymienionej 
OBoby za zmarłą i usuanie małżeństwa tegoż 
zawartego w Tcciapach 25 listopada 1911 z 
Anną z Wołków Filową za rozwiązane, 
a zarazem ogłasza się wezwanie, aby ndzie- 
lono wiadomości o zaginionym sądowi albo 
p. dr. Mendrochowictowi, adwokatowi w 
Przemyślu, którego ustanawia się kuratorem 
oraz obrońcą węzła małżeńskiego.

Stefana Fila wzywa się, aby stawił 
się przed niżej wymienionym sądem, lub w 
inny sposób dał znać o sobie. Po bezsku­
tecznym upływie sześciomiesięcznego czaso­
kresu od dnia ogłoszenia edyktu w Gazecie, 
sąd na ponowną prośbę orzeknie ostatennle
0 wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 18 marca 1920. (4943 2—3)

T. 70,20 (4), Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Bazyli Kozak s. 
Teodora i Paraskewii, urodzony w Szkle 8 
sierpnia 1885, żołnierz 34 p. obiony krajo­
wej w walce pod Sieniawą zginął w roku 
1914 bez wieści.

(My zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w myśl § 24 i 277 ustawy cyw, i ustawy z 
16 lutego 1883 Dz. p, p. Nr. 20, przeto 
wdraia się na prośbę Ka.arzyny Kozak po­
stępowanie, celem uznania wymienionej osoby 
sa zmarłą i uznanie małżeństwa tegoż za- 
waitego w Szkle 14 listopada 1910 z Kata­
rzyną z Za "banów K ł-k  za rozwiązane, a 
zarazem c&łaaza się wezwanie, aby udzielo­
ne wiadomość, o zaginionym sądowi lub p, 
di. Hellerowi, ttwoi.«,towi w Przemyślu, któ­
rego ustanawia się kuratorem i cbrońcą wę­
zła małżeńskiego.

Bzzyleho Kozaka wzywa się , aby 
stawił się przed niżej wymienionym sądem, 
lub w inny sposób uwiadomił o swem ży­
ciu. Po bezskutecznym upływie 6 miesię­
cznego c,asokresu od dnia ogłoszenia edyktu 
w Gazetę, sąd na ponowną prosoę orzeknie 
ostateciuiii «o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 9 kwietnia 1920. (4942 2 —3)

T. 68/20 (3), Wdrożenie postępowanie 
celem uznania za zmarłego. Józef iiraganik 
syn Bazylego i Agaty, urodzony w Średni, 
i«t 26, Żołnierz i(J p. p. z koncern czerwcu 
1916 p&dł w walce w okolicy Starycb Kut.

Gdy zstem można przyjąć, ze zaistnie 
ją warunki ustawowego dem i emanis śmierci 
w myśl § 24 . 277 ustawy cyw, i usi.8- 
wy z 16 lutego 1883 Dz. p. p. Nr. 20, 
przeto zarządza się na wniosek Anny Dra- 
ganik postępowanie, celem uznania wy 
mienionej osoby sa zmarłą i uznanie mał 
żeństwa tegoż zawartego 26 listopada 1913 
z Aaaą ze Stysiałów D.sganik za loiwiąza- 
ne, a zarazem ogłasza się wezwanie, eiepy 
udzielono wiadomości o zaginionym sądowi, 
albo panu dr. Błtżowskiemu, adwokatowi w 
Prze™j ilu, ktorego ustanawia się kuratorem
1 obrońcą węzła małżeńskiego.

Józefa Drag mina wzywa się, aby 
stawił się przed podpisanym sądem, lub w 
inny sposób dał znać o sobie. Po bezskute­
cznym upływie 6 miesięcznego okre*u od 
ogłoszenia edyktu w Gazecie, sąd na pono­
wną prośbę orzeknie ostatecznie o wniosku,

bąu okręgowy, Oddział V. 
Przemyśl, 1 kwietnia 1920, (4941 2—8)

T. V. 2/19 (3), Wdrożenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego. Michał 
Uchaaz tyn Ołezsy, rolnik z Buzdwian, po­
wołany w czasie ogólnej mobilizacyi do woj­
ska austrytckiego, opuścił od roku 1914 swo­
je miejsce zaimeuzk&nia i jako żiłj^eri brał 
udział na wojnii światowe], Od r, 1814 me 
d.ije o sobie ładnego znaku iyc a, co stwier­
dza świadectwo urzędu gminnego wfiuidwia- 
n-ch z dnia 7 grudnia 19(V, a wed.e ze- 
znan zaprzysiężonego śiriau z Michała Gar- 
aeckiego, który służył z nim w cżsSie oblę­
żenia PiZ*myśi&, Michał Uch&cz wedle oznaj­
mienia rozkazu di.ennego u is ł  umrzeć w 
szpitale w grudniu 1914,

Gdy latem przyjąć należy ie zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 u. c. i usta­
wy z dnia 31 msrea 1918 Ł. 128 Di. p. p., 
wdraża się na prośbę jep żony Anny 
■Jchacz postępowania, celom uznania za 
zmarłego. Wydaje się p-;xeto ogólne wezwa­
nie, iby udzielono oąinwi lub kuratorowi 
p, dr. Lanćiesowi, adwokatowi w Tarnopolu 
którego ustanawia się zarazem obrońcą wę­
zła małżeńskiego, wiadomości o powyi wy- 
memonym.

Michała Uchzcza syna OłeL-y wzywa 
się, aby przed nizaj wymienionym icdem 
stawił się lub w inny sposób uwiadomił o 
swem iyciu. Sąd tutejszy na ponowną proś­
bę po dniu 30 czerwca 1920 rozstrzygnie o 
uznaniu za zmarłego . o uznaniu małżeń­
stwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oad-iac V,

Tarnopol, 80 gNdnia 1920. (4694 2—3)

T. 306/19 (8). Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Wssyl Hnatow 
ski syn Iwana i Anny, urodzony 9 września 
1881 w Oykowie, żołnierz lOpp. jako jeniec 
wojenny wedle przeprowadzonych dochodzeń 
zmarł w połowie lipca 1918 w szpitalu na 
Syberyi.

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnie­
ją warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w myśl § 24 i 217 ustawy cyw- i uatary z 
16 lutego 1838 Dz. p. p. Nr. 20 przeto 
wdraża się na prośbę Maryi Hnztowauej po­
stępowanie, celem uznaait wymienionej oso­
by za zmarłą i uznanie małżeństwa tegoż, 
zadartego w Oykowie dnia 5 paź1 riernika 
1908 z Maryą Hnatowską za rozwiązane, a 
zarazem ogłasza się wezwanie, aby udzielono 
wiadomości o zaginionym sądowi lub p, dr. 
Smutnemu, adwokatowi w Przemyślu, któ­
rego ustanawia się kuratorem i obrońcą 
węzła małżeńskiego.

Wasyla Haatowskiege wzywa się, ażeby 
stawił się przed podpisanym sąńen. lub w 
inny sposób dał znać o sobie, Po bezsku- 
tcczsyiu upływie 6 miesięcznego czasokresu 
od dnia ogłoszenia edyktu w Gazaeie, sąd na 
ponowną prośbę orzeknie ostatecznie o 
wniosku.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 22 marca 1920. (4944 2 - 8 )

T. V. 84/19 (3), Zarządzenie postępo­
wania ceiem nu.unia za zmarłego, Mu, sin 
Granor-j rolnic i  Pcłuąanówki, powołań^ w 
czasie ogólnej mobilizacyi do wojska zustrya- 
ekiego, opuścił od roku 1914 swoje niirjsce 
zamieszkania i jako żołnierz brat udiiat na 
wojnie światowej. Od 27 lipca 1917 n:e daje
0 uobie żadnego znaku życia, a wedle zaprzy­
siężonych zeznań żony M*ryi i  Gacz/ństich 
Grabowej i zaprzysiężonych zeziuń świadka 
Michała Żądło -po zdobyciu Przemyśla przez 
wujska russyjskie, wzięiy został do niedoli
1 wywieziony w głąb Bossyi, gdiie z powo­
du ciężkie) choroby pozostał na stacyi kole­
jowej w Samatkandaie.

Gdy zatem można przyjąć, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 1 ust. 2 ustawy 
z dnia 31 marca 1918 Dz. p. p. Nr. 128, 
przeto zarządza się na wniosek żony jego 
Maryi Grabowej postępowanie, celem uzna­
nia za zmarłego Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby udzielono sąaowi lub kurato 
rowi p, dr, Konstantemu Mironowiczowi, 
adwokatowi w Tarnopolu, którego ustana­
wia się zarazem obrońcą węstą małżeńskie­
go — wiadomości o powyżej wymienionym,

Marcina Grabowego wzywa się, aby 
stawił się przed podpiaanym sądem, lub w 
inny sposób dał ztaro sobie. Sąd tutejszy 
na ponowną prośbę podmu 30 czerwca 1920 
rozitruygnh nuznaniu za zmarłego i o u z i. 
n u  małżeństwa zi rozwiązane,

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, 30 grudni*. 1919, (4698 2 - 3 )

T. 187/19 (8). Wdrożenie postępowania 
celem udowodnienia śmierci. Jaa Smoleńur. 
21 psżisiernika 1882, >e Szynwałdu, powo­
łany do służby wojskowej w sierpnia 1914 
zostsł wysiaay następnie na front rosByjek. 
Jak zeznał zaprsysiętony naoczny świadek 
Jan Zgłobik, Jan Smoleń pełniąc służbę w 
dniu 8 maja 1815 r. we wsi Onwalibogewi­
ce około Nowego Korczyna padł trafiony 
kulą s leprzyiacielską w pierś i został na 
miejscu, na którem się znajdował, jeszcze 
trzeciego dnia po tym wypadku widział świa­
dek Jsna Smolenia leżąc go na tym samym 
miejscu bez życia.

Gdy wobec tego jest prawdopodobne, 
że osoba 'yaaieaion , poniosła śmierć, przeto 
na prośbę Macyanny Stancrykowe, i Salo­
mei Tomasiewiczowi] zarządza się postępo- 
wiaiie, celem udowodnienia, jej śmierci, a za­
razem ogłisza się wezwanie, aby do uu'a 
11 sierpnia 1920 albo sądowi albo p. ad w, 
dr. Władysławowi Syruczkowi. którego usta­
nawia się kuratorem, udzielono wiadomości 
o zaginionym,

Po upływie powyżskćgj ezt"okresu i po 
przeprowadzeniu dowodów sąd orzeknie osta­
tecznie o waiooku.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnów, 16 marez 1920, (4869 3 —8)

T. IV, 145 19 (9), Zarządzenie postę­
powania ceiem uznania za zmarłego. Jan 
Wańtuch z JMiówki t,Hehow kiej, powołany 
w dniu 1 sierpnia 1914 do służby wo^aowej 
wyruszył latycnmiast w pole na front r s- 
syjski, gdzie według wiadomości nadeesłrch, 
miał zginąć w bąw/e pod Gradami dnia 6 
września 1914. O uatrią wi<domość otrzvmała 
cd niego jrgo im a  Waler ja  Wańtuch dnia 
8 września 1914 kartką korespondencyjną 
pisaną z frontu rousyjskiegc.

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w mysi § 24 i § 1 ustawy z dnia 31 marca 
1918 Dz. p. p. Nr, 128, zarządza się na 
wniosek Walery* Wsntuehowej postępowanie, 
celem uznania wymienione) osoby za zmar­
łą. Wydaje się przeto ogólne wezwanie, ażeby 
udzielono wiadomości o x” rinion ?r* sądowi, 
albo kuratorowi p, dr. Władysławowi Sy­
ruczkowi, adwokatowi, którego ustanzwia 
się rówBocxeśtt’e obrońca węzła małieńekiego.

Jana W-ntucha wzywa się, aby 
stawił się przed podpiiinym sądem lub w 
inny sposób da! znać o sobie. Sąd tut. aa 
ponowną prośbę Po dniu 10 listopada 1920 
orzeknie o uznaniu z« zmarłego.

Sąa okręgowy Oddział IV,
Tarnów, 10 kwietnia 1920. (4870 2 —8)

T. 238/19 (5). Wdrożenie postępowania 
amortyzacyjnego. Na wniosek Leiby Ko; a - 
cha wdraża się postępowanie celem amortr- 
zaeyi wnioskodawcy zignionej kBiązectki 
wkładkowej Wiedeńsii^go Banku związko­
wego, ekspozytury w Drohobycza Nr. 2413, 
109, 485 na kwotę 2427 ker. 16 hal. opie­
wającej na imię Lsiby Kci&cha wystawionej.

Pooiaaacza powyższej książeczki rk łid -  
kcwej wzywa się przeto, aby zgłoL.ł się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem rszie po upływie 
powyższego czasokresu za meistBieją; e uzna­
ną zostanie.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Sambor, 23 stycznia 1920. (8112)

T. 53/20 (3). Zarząu*enie umorzenia 
papierów wartośtiowycb. Na wniosek lu k a  
Metzgera kupc< w Jarosławiu podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienio­
nych niżej papierów wartościowych, które 
wnioskodawcy miały zaginąć. Wzywa się po­
siadacza tycb papierów, aby je w ciągu 6 
miesięcy od dnia ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; tanże inn* intere­
sowani mają zgłosić swojo zarzuty przeciw 
wnioskowi. W raaie przeciwnym uznałby 
sąd po upływi-i tego terminu te papiery war­
tościowe za umoaone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książicska wkładzowa Kasy oszczędności 
miasta Jarosławia Nr. 15162 wystawiona na
i.uię Nat-ns Mn gers, opiewająca na kwotę 
400 koron.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, dnia 3 marca 1920. (2019)

T. 98/18 ]4), Eiykt. Na wniosek Me- 
sehulima Tiegera w Knihininie Girce ul, 
Środkowa wdraża się postępowanie celem 
ainortyzaeyi następującego rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionego na dam 20 mar­
ca 19i8 pose,iadt.zenia legitymacyjnego Nr. 5 
(NschnahmeiegitimaJonsscheinj wystawione­
go p r n i  Kasę nadaerczą kolei państwowych 
w Sianisławowie 6 marca 1918 dla nadawcy 
Meachuhma liegera w Stanisławowie na wy­
słaną w dniu za zaliczką kwoty 7225 K 88 li. 
posyłkę ;owarow żel&mych pod adresem fir- , 
my Anna Losberg et Dr. Katz w Przemyślu.

Posiadacza powyższego poswiależenia 
legitymacyjnego wzywa się przeto, aby zgło­
sił się ze swojemi prawami w ciągu 6 mie­
sięcy of. dnia ogłoszenia edyktu w .Gazecie 
Lwowskiej", w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu poświadcze­
nie to za niewatne uznane zostanie. Inni 
interesowani winni wn.eść zarzuty przeciw 
wnioskowi,

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Stanisławów, 15 lipca 1919. (3139)

T. 184/19, Edykt. Na wniosek Beris 
Hilzeia w iiu^zsc&u wdraża się postępowa­
nie ceiem amertyzacyi aastę iijąc -j rzelrcmo 
przez wnioakodawcę zsgunnnej książeczki 
wkładkowej Pow atowej kasy oszczędności 
w B czaciiuNr, 6021 na kwotę 1285 K 08 h, 
opiewającej a na imię Berła H.izera wysta­
wionej.



8
Posiadam  powyisjej ksiąłecski wtywa

się przeto aby łgłosił s!ę i* swojemi pra­
wami w ciągu sseś-iu miesięcy od ogtosienia 
edyktu w „Gataeie Lwowskiej* w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu ks:ą im k a  ta sa *iew&żsą utn&ną 
zostanie, Inn’ interesowani winai wnieść 
zarzuty przeciw wnio kor.-i.

Sąd okręgowy, Oddiiał IV, 
Stanisławów, 17 października 1919. (4057)

T, 178/19 (4). Edykt. Na wniosek Lu­
dwiki % Łopatyńskich Dąbrowskiej w Stani­
sławowie, wdraża się postępowanie celem 
amortyzacji następującej prze* cofające się 
wł dre ukraińskie wywiezionej ks ążecski 
wkładkowej Sta^i łaso? s iiej ka y o?zezę- 
dncś.i Nr, 16288 na kwotę 1 1 1 0 0  koron 
opiewającej. *

Posiadacza powyższej ks ąieczki wzywa 
się, aby zgłosił się ze swojemi prawami w

ciągu 6 miesięcy od dnia ogłosztnia edyktn
w „Gazecie Lwowskiej*, W przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu książeczka ta zą nieważną uinsną zo­
stanie. Inni interesowani mają wnieść za­
rzuty przeciw wnioskowi;

Sąd okręgowy, Oddział IV,
3tanisławów, 19 listopada 1919. (3140)

T. 262/19 (3). Wdrożenie postępowa­
nia amortyzacyjnego, Na wniosek Wici ku. 
dra Wasyla Maseiueh* imieniem Bady szkol­
nej miejscowej w Horozannie wielkiej wdra­
ża się postępowanie celem amortyzacyi na­
stępujących wnioskodawcy rzekomo zaginio­
nych tu  ątcrzek wkładkowych na imię „Fon 
susi Bad* szkolnej miejscowej w Horożan- 
nie wiel iej“ opiewających a to: 1) Towa­
rzystwa zaliczkowego w Komarnie Nr. 2641 
na twoię 127 kor. 71 b:l,  wystawionej i 2) 
Powiatowej Kasy os?czędso&i w Budkach

Nr. 212 na kwotę 2006 K 29 hal wysta­
wionej.

Posiadacza powyższych książeczek wkład­
kowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciąga jednego roku 
w przeciwnym bowiem razie po upływie tego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną 

O tern zawiadamia gig D/rekcyę Towa­
rzystwa* zsliczkowegj w Komarnie i Dyrekryę 
powiftowej Kasy oszciędności w Budkach, 
Ż6 »ż do wydania do tyszącego orzeczeni 
wstrzymać się należy z wypłatą odnośnych 
sum,

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor dnia 2 6  stycznia 1920. (3 1 2 1 )

T, 243/19 (l). Wdrożenie postępowania 
amortyzacyjnego. Na wniosek Nachmana Sin- 
gera wdraża się postępowanie celem amor­
tyzacji następujących rzekomo przez wnio­
skodawcę zagubionych książeczek wkładko­

wych Banku przemysłowego dla król. Gali" 
cyi filii w Drohobyczu Nr. 2380 pod hastę® 
„Misia* na 7000 ko^on opiewającej ra  im?e 
Nachmaae Singera wystawi''®'-) i Nr. 2378 
pod hsałem „Hcnio“n* 10.000 kor. op bwł- 
jącej na imię Htps-icha Singera wystawionej 
jako też książeczek wkładkowych Powsre- 
chnego Banku d jp'*ytoweg fiiii w D a ło  
byciu Nr. 2773 pod hasłem „Misio-* sf 
kwotę 15.000 kor. opiewającej n& imię Nor­
berta Si»g ra w ystswioErj i Nr. 2774 pod 
hasłem „Misio* na kwoię 15.000 kor. ople 
wającej a na '"mię Michała Singera wysta­
wionej.

Posiadacze powyższych książeczek wkład­
kowych wzywa się przeto, aby zgłosili się 
ze swojemi prawami w ciągu jednego reku 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Simbor. dnia 23 grudnia 1919, (3124)
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5 S T  Y R Y J i S K l E
w każdej ilości dostarczy Import dz Eksport towarów 
żeiaznyoh i stalowych narzędzi, artykułów teehni- 
4995 eznych ł maszyn 1—5

A . M. K ierski I S k a
L w ó w ,  u l. K o p e r n ik a  1. 4 .

i  Dentysta dr. Lawandowski ord. od 9 6 pl. 
Halicki 7 II. p. I

dachową najlepszą
wagonowo i częściowo 

oraz inne materyafy Dudowlane dostarczają 
B p a o l a  M u n d  u l .  S y k s t u s k a .

NACZYNIA KUCHENNE J
3952 poleca 12—15 ■

R om an K alczyń sk i ;
L n ó w ,  u l. S o b i e s k i e g o  I. 12 . fi

Za złoto, srebro, brylanty, złote zegarki
p lą c ę  n a j w y ż s z ą  c e n ę  -- S .  A L T H O L Z

zegarmistrz, pasaż nansmaoa 5.

Sprzedaję spodnie po 450 Mk
czarne, w paski, różne kolory 1 całe ubrania z do 
brego materyału własnego wyrobu, A.  P I Z E M  

plac W ekslarskl 1. 1 (boczna Sobieskiego)

D ro b n a  sp rzed aż m on o po lu  sztucz­
n y c h  śro d k ó w  sło d z ą cy ch

L u d w ik  H oszow ski
Lwów, ul. Akademicka I. 3

za *-*d mi.’ , w daje sa c h a ry n ę  na leg-*.} m-cy*
dla I i I I ................................od 1—10

III. i I V ............................ od 1 1 - 2 0
V. i VI.............................. od 21 39

od g<vk uy 9—12 przed ; onidci na 
południu3 6

N O T A K Y A T  w  U h uow le p o szu k u je  
t a b u l a r z y s t y  biegłego w  sp ra w ach  

sp a d k o w ych .

L E K A R Z  - D E N T Y S T A

Dr. Jakób Grol>
L w ó w ,  L e g io n ó w  3 7  (dawniej Karola Ludwika)

Lwo-^sk: Akcypy Zi!rł«>i zastawniczy podaje 
do w i ad o w o sc K T, Klientów, włiśe ainU poż?- 
ciek au tryacki h woj-nny.-h — będących w za 
stawie by we s łanym  in ieasi 'z  ch6ieli się zgło­
sić w biur e powyższego Zakładu w godzinach 
urłęd-’"yeh f-el- m wymiany te ie p iy.-zki — 
pr żyetkę polską ^ewcętfiuą — gdyż w yneciwnym 
razie Z-kł#d po upływie 15  oserwca 1820 zzrządzi 
wymianę tychże «e .-łssnym złkresie.

Zarząd l wów. a k c jj Zakłada 
zastawniczego 

Lwów, u l. L. glonów 3.

pochodzenia wojskowego i oywnne na mocy upoważnienia 
władz dla celów wojskowych

skupuje I płaci najwyższe ceny
A. M. KIERSKI i Ska £££ a,lc“Koperiilkn 4

J S i l P

wykonuje
, ; poj| naj konzyst- A

£  n i e j  s z y m i  7B ira.Pvin lK a.i9ai ■niej szymi w arunkam i
PRZEPROWADZKI MIEJSCOWE

L, 4 7 3 9 /2 0  (4 9 9 3  2 - 2 )

Ogłoszenie rozprawy ofertowej.

Tiansporty MIĘDZYMIASTOWE
jakoteż wszelkie 

D O W O Z Y , S P E D Y C Y E , O C L E N IA
I UBEZPIECZENIA TRANSPORTOWE

ZastĘDStWE we w szystkie! m iaslaei t ra m  I zagranicą 
C Z l^ a J R .Ł T I E C I C J E .a -O  Xj. 3 .

ZasteDstwo i wył^czn^ m m i  

ap arató w
do g asze n ia  o gn ia

„MINIMAX“
stale w zapasie na składzie 1

A , M. K IE R S K I i S k a
Import i eksport towarów żelaznych 1 stalowych na­

rzędzi, artykułów technicznych ł maszyn

B1" ' °  L W Ó W  SSST nZimorowicza 15. Kopernika 1. 4,

„HANXALOWIEC“
Adreso-Skorowldz ukaże się niebawem 1 będzie obej­

mował nastcpńjące działy:
a) część informacyjny o władzach, instytucjach etc.,
b) adresy mieszkańców m. Lwowa,
e) skorowidz wolnych zawodów, przemysłu, rękodzieł 

i handlu,
a) ogłoszenia miejscowe i zamiejscowe.

Zmiany, uzupsłnienia i ogłoszenia należy zgłaszać 
w Redakeyi i A^mmistraeyi rHandlowca*1 Adreso-Skorowi- 
dza — Lwów, Pańska 11 a

Zniszczone srebrne torebki
naprawia systemem zagranicznym

J JU B  jub iler i złotnik, L w ó w ,
■ Ma W  U U r  u l .  S o b i e s k i e g o  2 .

Kupuje też złoto, srebro i brylanty płacąc najwyższe ceny.

Z a k ła d  chem icznego  
fa rb o w a n ia

we Lwowie, Jagiellońska 16-18 
przyjmuje do c h e m i c z n e g o  f a r b o w a n ia ,  w rozma­
itych kolorach, czyszczenia i prasowania. — Z le c e n ia  

w y k o n u j e  w  p r z e c i ą g u  5 - c l u  d n i.

T, Pompach
P O L E C A

KLINIKA 
L A L E  K

L W Ó W
H A L IC K A  21.

Młocarnia. lokom obila, p lagi motorowe 
t parowe, Brony, Knltywnto- 
r v .  N .n w n l l r l  okazyjn ie dn_ surze

V T 7 "  ^ w fVTnf

Celem zabespie.czeiua budowy maguyan sol­
nego jir»y s.yoie „K-.ściuszko* dla zanąl a  żupy 
s lnej w Wiaiio»ee rozpisuje się niniejssnn ?u 
b iczcą rotprawę ofertową,

Ko lita bidowy obliczono na 510 000 Mit
Postanowienia do;y«ąae wnosiema ofert, 

w trunki licytacyjne oraz piany, można prarjrteć 
w podpisanym aari»dt e.

Należycie ostemplowane oferty mają bye 
wniesione w japiecaętowaBycń koperbsuh a napi­
sem: „Oferta . . . , n« budo*ę o.ajaiynu
solnego w Wieliczce* najpóźniej do gc-diiny 11 
p/ted południem dnia 9 czerwca 1920 d. z&rtądu 
ż tpy solnf j w Wieliezee.

Otwarcie ofert, przy którem ofereaci rnugą 
być obem, n»stąpi teg ż duia w biurze naerfla.kaf 
zariąlu o godtime 11 p?z;d południem.

Wady u m w wyuokeści 5 prc. cf«»owanej 
kwoty ma byt doł»azone do ofertr lub zicźoje 
w kasie tarządu, a kwit depozytowy dolą *onj do 
ofeity.

Oferty wniesioae po upływ;e terminu, nio 
n* pnepiaanych formularzach, 1-zb też n e cdpe 
*;iłdająt,« -«aruqjf,'m licytacyjnym nie rędą uwsgię- 
dnine.

T)ierwsza lwowska parowa 
■! farblarnlai pralnia che­
miczna Maryi Zduńozyk i Ja­
na Gawrońskiego, Lwów, ul. 
Króla Leszczyńskiego 9 przyj­
muje wszelką garderobę, pióra, 
futra do farbowania i cheirn 
czyszczenia. 4939 2 —7

Nadmienia się, że o wyniku tej rozprawy 
of rtowej, rosstizygać będzie Jy r.ke ja  państwo- 
wowjcił Zakładów salinarnych w Krakcw e i Xu 
tylko ci oferent! azogą bye uwzględnieni któny 
wykażą w sposób ws elką wątpliwość wyiflucjającą 
swą techniczną i fieansową adoiaość oo >r}koaon’a 
t-j budowy, n s ęjime, ie dyrekcji Piństwew eh 
Zakładów s-Jinarnyph prryaługuje priwo dcwol 
■ego wy i o rt ui'»diy oferentami, lub tet meuw?^ię 
dnienia i*du*j z wnieslorych ofert.

Zarząd łupy solnej 
Wieliczka, dni* 26 maja 1920,

Ini. I B a r ą c z

W a g i  d e c y m a t n e
3403 poleca

Antoni H alski S u b le tM  o g c  3

P A P A  D A C H O W A
wagi dejymalne, śrubaztakl 
kowalskie, ułów, cyna, kom- 
kozycya, piły i siekiery, 
łańcuchy, narzędzia techni­
czne 1 gospodarcze, separa­
tory do mleka

poleca

M* K ierski
Pasaż MiMascha.

dziecięcą oraz liranki, por- 
tyery, dywany kupuje! sprze­
daje sklep ailN E B W A , ul. 
Chorążczyzna 15. 4441 6—20

Rzadka okazya t Prawdziwe 
srebrne widelce i noże po 

50 marek do nabycia w Za­
kładzie jubilerskim Mandl a ,  
Kopernika 14.

Inteligentna panna lat 18, na 
rządowej posadzie posiada­

jąca własną realność w mieście, 
wyjdzie za mąż za inteligentne 
go urzędnika państwowego lub 
oficera. Fotografia poźadana. 
listy nieauonimowe adresować 
X. Y. Z. Posterestante Stani­
sławów.

N a j w y ż s z e  c e n y  z a  
z ł o t o ,  s r e b r o ,  p la t y n ę  
I s z t u c z n e  z ę b y  p ła c i
L. DREIKURS,

legarm lstrz. 
Lwów, Sobieskiego 85.

L C E A L U na biuro 1 ma'gazyn papieru
poszukuje sie w śródmieściu.
Vgłoszenia z podaniem ceny 
i objętości do Zarząau Dru­
karni Wł. Łozińskiego, Czar­
nieckiego 12. 2 10

Kupuje m eble w każdym 
stanie, oraz inne przed­

mioty, Hnatygzyn, M ałeckie­
go 1. 4.

Krawiec M. H. Wasaer- 
man, Sobieskiego 35,

przyjmuje roboty w zakręt 
krawiectwa wchodzące tak ey- 
wilne jak wojskowe. — Ceny 
przystępne. 4630 10—16

Mydła toaletowe

Michał Hackel
Lwów, ul. Kazimierzowska 4-

‘*7’upuje i p»acl najwyżs*8 
-Ww ceny za rzeczy codzien­
nego użytku, luksusowe* 
ko, meble, antyki etc. Ku­
pno i sprzedaż rzeczy uży­
wanych Pańska 11.4514 8-*

aszyny do pisania 1 P
“ K najwyższych otnaoh Ż®' 
puje szkoła pisania na mas*? 
nach Henryka Mellera, pl̂ *5 
Smolki 1. 1. 4719 5 - 1 6

1 konoazę
żfi nbia

L E K A R Z -D E N T Y S T A

Dr. M. Wiktor
przy placn Maryacklm 1-  ̂

n zbiegu n l. Kopernika
ordynuje w chorobach zębóW* 
jamy nstnej, gardła 1 nosa-
Wyjmowanie zębów bez boi®' 
Pracownia sztucznych zębę^ 
w kauczuku, złocie i platyn*® 
otwarta od 10-6 bez przerw/^

p r a c o w n ia  J n lli  Wesół®!
Kochanoyt skiego 3 II* P*

Wykonuje suknie, kostjn111’ 
płaszcze, podług najnowszy0® 
...urnaii. Przyjmuje przeróbko 
Geny bardzo przystępne. 451*

Dam usługę i prowianty ia 
z —3 pokoje z kuchnią 

wiadomość do administracji
pod „prowianty'. 4938 %

L

*»
w«l

l, a p e ln s z e  a łom lzow e, 
1 1  filcow e, damsklę, mę* 
akie, dziecinne, hurtownia 
i częściowo. k a |n o w s z c  
m o d e le  nadeazły. Przyj­
muje przetasowanie słom­
kowych 1 filcowych. J. 
T w o r iy ia u n h i, gen. zast* 
par. Fabryki kapeluszy W 
Myślenicach. — Składniej 
Lwów, K o ś c ie ln a  8 gmach 
Izby rękodzielniezej.

BtSl
kra
h a

k r a j o w e  I z a g r a n ic z n e
poleca

Hurtownia firmy

łtą,

^i«
k a e
Uc
hy
Uy
hąi
teo

P. T. Odbiór''01*1' 
że objąłem po Panu An­

tonim Maerzn f irm ę  kra­
wiecką i polecam się nadal 
łaskawym względom, Zamó­
wienia wykonuję w krótkim 
czasie Stanisław J n n g , Pa­
saż Hłiusmana. 47 i 5 4 1
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